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Merkur” Dom Bławatów « Katowice
ulica 3-go Maja nr. 15, dawniej „PIÄST“
Specjalny skład sukien męskich i damskich, materjalów lnianych i bawełnia­
nych, jedwabi, dywanów i artykułów dekoracyjnych.
Sprzedaż wszystkich maier ałów 93 cenacn faüryczn.:: Specjalność: Sukna blels Ie
Hurt! Prosimy obejrzeć nasze okna wystawowe! Detal!

>iM E R K U R“, Dom Bławatów, Spółka z ogranicz, odpowiedz., Katowice, ulica 3-go Maja nr. 15
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Obrady nad budżetem w komisji.
W ar sza w a, 19. 11. (Pat.) Sejmowa komi- 
budżetowa rozpatrywała budżet ministerstwa 

•^aw zagranioz
zabierali głos posłowie: Hairose-

^ aw zagranicznych. Referował poseł Dąbski. W 
Hw dyskusji zabierali głos posłowie: Hairose- 
^ Byrka, ks. Kaczyński, Prager, Wasyńczuk,

-%ch.

Poseł Harusewioz zgłosił
*-H0t o skreślenie pozycji wydatków przyzna­

na fundusz dyspozycyjny sumy 3 milionów 
Nad wnioskiem tym wywiązała się dłuż- 

W wyniku głosowania wniosek tenIla ' a' IN£^dyakusi

w 2 pośród wniosków zgłoszonych w toku roz- 
IjJ^y przyjęto wniosek o skreślenie kwoty 70.000 
6^L^ch, przeznaczonej na drukarnię, oraz wnio- 

0 zmniejszenie o 100.000 złotych pozycji rezer­

wowej na utrzymanie delegacji do Mieszanej ko­
misji reewiakuacyjnej i specjalnej. Preliminarz 
budżetowy ministerstwa spraw zagranicznych z 
tern i zmianami przyjęto w drugi em czytaniu.

Przy końcu posiedzenia przybył wicepremier 
Bartel, który się informował o przebiegu obrad 
komisji.

Następne posiedzenie komisji wyznaczono na 
jutro godz. 10.30 rano. Na porządku dziennym 
znajduje się budżet min. rolnictwa i dóbr państwo­
wych- W przyszły wtorek komisja zajmie się bu­
dżetem min. spraw wewnętrznych, w czwartek 
zaś budżetem min. wyznań religijnych i oświece­
nia publicznego.

Posiedzenie senatu 25 listopada-
ski ^ a r s z a w a, ig. u. (Pat.) Najbliższe po* 
N^'Pic senatu zostało wyznaczone na 25 b. m 
ftu^zadku dziennym znajduje się sprawa raty- 

traktatu gwarancyjnego polsko-rumuń-

Obchód sienkiewiczowski.
Stf,: a r s z a w a, 19. 11. (Pat) Z okazji 10-lecta

Henryka Sienkiewicza odbył się w sali 
Sy- .^-monji uroczysty koncert urządzony przez 

' dziennikarzy i literatów. W pięknie ude- 
cięj Xv'a<nej sali szczelnie zapełnione i przedstawi* 
fct'a rzędu, dyplomacji, przedstawicielstw za- 
^Zw’c?ńych. sejmu, senatu i świata literacko- 
Wn9tkarsktego na estradzie w otoczeniu palm 

'ono model pomnika Henryka Sienkiewicza 
By,/1 Prof. Kazimierza Laszczki przeznaczony dla 
^. -^szczy. O godz. 19 przybył p. Prezydent Rze- 

'0lSiPolitej ze świtą. W chwili ukazania się p. 
By. y(3enta w loży orkiestra Fłlharmonj i odegrała 

narodowy a zgromadzona na sali publicz­
ki >.Powitała p. Prezydenta burzliwemi ofkłaska- 
V.y , °ncert został poprzedzony słowem wstępnem 
hy .Ozonem przez prezesa syndykatu dziennika- 

J^szawskich Zdzisława Dębickiego. Program 
ły JXaiacy się z dzieł wielkiego pisarza uzupełnia* 
''VirJvv°ry muzyczne osnute na tematach Sierikte- 
^_0\vsgjch. wielkie wrażenie wywołał fragment 
boiiyT ^atna Dołżyckfego p. t. „Krzyżacy“. Kom- 

a’ ■orkiestrę i wykonującego role tenora 
*°zyń&ktego oklaskiwano entuzjastycznie.

Konferencja kolejowa polsko-niemiecka.
V a r s z a w a, 19. 11. (Pat.) Dnia 26 bm. od- 

się w Wrocławiu konferencja kolejowa pol- 
^0]ej'etniecka z udziałem przi 
wdzi ^^Ko czechosłowackiego.
6fze, Rozważana sprawa nielegalnego używania 

.Czechosłowację wagonów górnośląskich idą- 
Dortń tranzytem przez Górny Śląsk do zachodnich 
%vi Niemiec. Jedna konferencja w tej sprawie 

,się Przed dwoma tygodniami w Pradze cze- 
skW vV konferencji wezmą udział ze strony pol­
ity Przedstawiciele ministerstwa komunikacji z 

^rukijem Grońskim na czele, przedstawiciele 
koksowanych dyrekcyj kolejowych i naczelnego 

wagonowego w Bytomiu. --

Obchód tysiąclecia Marchii wschodnie!.
Berlin, 19. 11. (Pat.) „Lokal-Anzeiger“ do­

nosi z Królewca, że z inicjatywy niemieckiego Ost- 
bundu zwrócił się burmistrz Królewca Lohmeyer 
do prezydenta Hindenburga z propozycją urządze­
nia w roku 1930, jako 700 setną rocznicę przybycia 
zakonu krzyżackiego do Prus i zbudowania pierw­
szej twierdzy krzyżackiei w Toruniu, uroczystego 
obchodu pod hasłem 1000-lecia istnienia Marchji 
wschodniej. Na propozycję tę prezydent Hindenburg 
zgodził się. Obchód odbędzie się równocześnie w 
Królewcu i w Malborgu.

Stahlhelm planuje olbrzymie manifestacje.
Berlin, 19. 11. (Pat.) Welt am Abend“ do­

nosi, że Stahlhelm przy udziale organizacyj prawi­
cowych planuje urządzenie w dniu 1 maja 1927 ol­
brzymich manifestacyj na ulicach Berlina. Przed 
pałacem prezydenta Rzeszy ma się odbyć defilada 
120 000 zorganizowanych członków tych stowarzy­
szeń. Już obecnie Stahlhelm czyni przygotowania 
mobilizacyjne związane z tą uroczystością.

Konferencja komisji hlgjeny Ligi Narodów.
Berlin, 19. 11. (Pat.) Dnia 2 i 3 grudnia br. 

obradować będzie po raz pierwszy w Berlinie ko­
misja higjeny Ligi Narodów. Pod przewodnictwem 
dyrektora państwowego instytutu serologicznego w 
Kopenhadze, prof. Madsena odbędzie się posiedze­
nie technicznej podkomisji do szczepienia i zwalcza­
nia Ospy. Wedle doniesień prasy, udział w tej kon­
ferencji wezmą członkowie komisji, pochodź?ov 
Francji, Anglji, Holandii, Szwajcarii, Portugalii 1 
Niemiec.

Wotum zaufania dla Poincarego.
Paryż, 19. 11. (Pat.) W toku dyskusji nad 

budżetem ministerstwa pracy Poincare uzyskał 
dwukrotnie wotum zaufania, pierwszym razem 405 
głosami przeciw 150, drugim razem 350 głosami 
przeciw 200.
Powstanie w Meksyku przeciw gnębicielom religjt.

Nowy Jork, 19. 11. PAT. Generał Huerta <r 
świadczył, że w rozmaitych Stanach Meksyku, 
20.000 ludzi chwyciło za broń, powstając przeciw 
rządowi Calesa.

przedstawicieli zarządu 
Na konferencji tej

tftLos*,. 
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g. Śląsk i państwowa ustawa o walce z lichwę.
Ze stanowiska odrębności samorządowej, 

rzy znanej G. Śląskowi w ramach ustroju pań’
. twowego, powstały po wydaniu ustawy o zabez= 
pieczeniu podaży artykułów pierwszej potrzeby 
poważne wątpliwości, czy ustawa ta może mieć 
moc obowiązującą także dla G. Śląska Skutkiem 
tego stosowanie tej ustawy ną G. Śląsku natra­
fiło na wątpliwości prawno-administracyjne. 
Rozwiązaniem wątpliwości zajęło sie Minister* 
stwo Sprawiedliwości, które w tych dniach roz* 
strzygnęlo kwestie na korzyść uznania mocy o- 
bowiązującej ustawy także na terytorium Woje* 
wództwa Śląskiego.
Nowy program rządu polskiego wobec G. Śląska.

„Głos Prawdy“ donosi, że powołany do War* 
sza wy wojewoda, dr. Grażyński, otrzyma nowe 
instrukcje co do zarządu sprawami wojewódz* 
twa. Mianowicie mają zostać zreformowane 
związki zawodowe i organizacje kulturalne. Prze­
prowadzenie reformy rolnej zostanie przyspieszę* 
ne. W administracji województwa nastąpią wiel= 
kie zmiany, a sprawy szkolne ulegną zupełnej re­
organizacji. Granice Województwa zostaną roz­
szerzone. Obwody przemysłowe Sosnowicki i Dą* 
browiecki, mają być przyłączone do Wojewódz* 
twia Śląskiego. W Warszawie, przy radzie mini­
strów. specjalny urzędnik będzie prowadził refe* 
rat górnośląski, ażeby kontrolować i badać roz= 
wój spraw górnośląskich.

Wojewoda dr. Grażyński, wrócił w piątek no­
cą z Warszawy,do Katowic. Wszelkie wiadomości 
o ustąpieniu dr. Grażyńskiego z urzędu wojewo­
dy są zmyślone.

Zabezpieczenie na bezrobocie w Niemczech.
Minister pracy ułożył nową ustawę, tyczącą 

się zabezpieczenia robotników na bezrobocie. W. 
przyszłości miejsce wsparcia, płaconego bezrotoot* 
nym, zastąpi zabezpieczenie. Będzie to takie urzą* 
dzenie, jak kasy chorych lub inwalidów. Ustawa 
przewiduje siedem klas zarobkowych; zarobek 
podstawowy w najniższej, czyli pierwszej klasie 
wynosi 12 marek, w najwyższej czyli siódmej 
klasie 42 marki. Przy zapomogach przewidziane 
są stopnie. Zapomogi mogą zabezpieczeni otrzy­
mać w pierwszej i drugiej klasie aż do 70. pro*, 
cent, w tryeciej, czwartej i piątej aż do 65 pro^ 
cent, w szóstej i siódmej aż do 60 procent zarob­
ku. Wkrótce plan ustawy tej zostanie przyjęty 
przez Radę Państwa i niebawem «będzie się nim 
zajmował parlament.

Dookoła zakończenia strejkn angielskiego.
Londyn, 18. 11. PAT. Prawdopodobieństwo 

formalnego zlikwidowania strejkn w przemyśle 
węglowym, wydaje się obecnie znacznie mniejsze 
z powodu wyidku głosowania nad rządowym 
projektem porozumienia. Obawy te potwierdzają

otrzymany wczorajszej nocy szereg wiadomości 
z wielkich okręgów węglowych o ujemnych rezub 
tatach głosowania. Raporty, które napływają do 
głównej kwatery Związków górniczych w Londy* 
nie, przedstawione będą jutro konferencji dele­
gatów Związku. Na podstawie dotychczasowych 
wyników głosowania nie można jeszcze wniosko* 
wać o losie projektu porozumienia. Wiadomo na* 
tomiast. że sposób w jakim .przeprowadzono gło­
sowanie, a mianowicie okręgami, okazał się pry= 
mltywny i niezadowalający. Jednocześnie z temi 
wiadomościami otrzymano inne świadczące o dal* 
szyna masowym powrocie górników do pracy. W 
dniu dzisiejszym cyfra tych, którzy przystąpili 
do pracy w szybach wynosi około 400 000 osób, co 
stanowi jedną trzecią ogółu górników. Wedle pa­
nującej tu opinji glosowanie tajne i powszechne 
musiałoby dać wynik dodatni. W każdym razie 
związek centralny wywiera obecnie mniejszy 
wpływ na górników, a jeżeli rezultaty głosowania 
okręgami będą ujemne, to pozycja związku sta* 
nie się wprost anomal ją.
Otlrzueen’e propozycji rządu angielskiego przez 

górników.
Z Londynu donoszą: Sekretarz federacji gór* 

ników Cook oznajmił, że większość górników wy­
powiada się przeciwko przyjęciu rządowego pro* 
jektu uregulowania zatargu. Wszystkie wielkie 
okręgi, za wyjątkiem Yorkshire, wypowiedziały 
się przeciwko projektowi.

Odrzucenie propozycji rządowych w sprawie 
uregulowania zatargu w przemyśle górniczym w 
drodze układów okręgowych, stawia federację 
górników w niesłychanie truduem położeniu. Są­
dzą tu, że żaden z przywódców górniczych nie 
może powiedzieć, co postanowi jutrzejsza konfe­
rencja delegatów górniczych. Domniemane rezul­
taty głosowania wykazują większość około 100 
tys. głosów przeciwko propozycjom rządowym, 
nie jest to jednak wyrazem opinii wszystkich 
górników, gdyż głosowanie przeprowadzone było 
en bloc w rejonowych związkach zawodowych i 
wielu górników, którzy podjęli racę, nie brało w 
niem udziału.

Na jakich warunkach skończył się streik 
•w Anglii

Górnicy znękani długim strajkiem, z konie­
czności, a częściowo głodem zmuszeni, zgodzili 
się na następujące warunki: Będą pracowali jed­
ną godzinę dłużej, niż przed strajkiem; zarobek 
zostanie zniżony o 10 procent; kontrakty zostaną 
zawarte okręgami i będą miały ważność na trzy 
lata. Sąd polubowny, utworzony przez rząd, bę= 
dzie-czuwał nad zawarciem taryf okręgowych.

Strejk kilkumiesięczny nietyłko nie przyniósł 
górnikom korzyści, lecz bardzo poważne straty i 
szkody. Przed siedmiu, pięciu, a nawet przed 
dwoma miesiącami str ej kujący mogli byli uzy* 
skąd lepsze warunki. Nie zorientowali się w po­
łożeniu i dlatego przegrali. Pracodawcy odnieśli 
zwycięstwo.

Ale zapewne nie będą mieli uciechy z tego, 
bo niechęć, ba nienawiść górników do nich wzro* 
sła nadzwyczajnie. I kiedyś, prędzej czy później, 
da im się to we znaki.

Nuncjusz w Paryżu.
Za czasów ministerstwa Herriota, stosttD^ 

Francji ze Stolicą Apostolską bardzo się poff^ 
szyły. Doszło do tego, że etatu państwowego.skr* 
ślono pieniądze przewidziane dla utrzymania P°[ 
sła francuskiego w Rzymie. Tern dano do poz®^ 
niia, że rząd francuski nie życzy sobie stosunkom 
z Papieżem. W jakiś czas potem chciano posła 
do Rzymu zwyczajnego urzędnika, a ni© posłf; 
do boku Ojca św., na to jednak Papież się rę 
zgodził. Ostatecznie rozwaga polityczna zwycl? 
żyła. Obecnie znowu został ustnowiony nunci^f 
w Paryżu. Jest nim ks. Maglione. Onegdaj prz^o' 
stawił się prezydentowi Francji.

Trzecią część ludności N. Jorku, stanowią
Nowojorski korespondent „Timesa“ done6-; 

iż liczba mieszkających w Nowym Jorku żyd0 
wynosi 1,750.000, a wiec jedną trzecią cześć oflP* 
nej liczby ludności, która wynosi 5,924.000 os°r. 
Na 350.000 dzieci, uczęszczających do szkoły. \ 
procent należy do żydowskiego wyznania. ZaZ®-8, 
czyć trzeba również, iż żydzi, trudniący sie 
resami w N. Jorku, reprezentują poważny P1^ 
cent kapitału finansowego tego miasta.

[SPRAWY KOŚCIOŁA.

Papieskie kolegium czechosłowackie w Rzym*6",
Ojciec św. udzielił działki ziemi o po wierzch. 

10.000 m. kw. na wybudowanie gmachów noiWY1^ 
kolegiów tak, aby i czechosłowackie kolegjum 
gło otrzymać potrzebne i godne pomiiesizczeP 
Nowe kolegjum, które będzie przyjmować al^ 
nów z całej Czechosłowacji, otrzyma nazwę 
pieskie kolegjum Nepomucenum“. Gmach jeg° ^ 
stanie wzniesiony w pobliżu św. Jana LateraD0 . 
skiego, na miejscu wyniosłem o pięknej peT&fr 
ty wie.

Kolegjum będzie się mieścić w najbliższe#^ 
śledztwie nowego rzymskiego seminarium, 
loko od bazyliki św. Klemensa, drogiej bardzo 
cu czeskiemu, ponieważ jest tam pochowany 
Cyryl i ponieważ z przyzwolenia papieża DfjC 
XIII. urządzono tam wspaniałą kaplicę dla 
tych apostołów słowiańszczyzny. Dotychczas ^ 
chosłowacy mieli kolegjum na via Sistina, » 
gmach był tak mały, że nie odpowiadał po^ 
bom. ' .

Nowa siedziba kolegjum czechosłowacką 
wymagać będziie rozstrzygnięcia sprawy, do Ły 
rej z szkół teologicznych mają uczęszczać wTr^ 
wańcy seminarium. Rzym, jak wiadomo maJU 
wyższe szkoły teologiczne (i filozoficzne zara^ 
szkoła Urbanaańska, Kolegium de Propagand8}- 
de w pobliżu Propagandy położona, szkoła 
skiego seminarjum, leżącą prey samym 
i uniwersytet gregoriański znajdujący się P 
kolegjum niemiecko-węgierskiem.

—oOo—

GARBUSKA
Powieść z francuskiego 

przez
Ksawerego Mon tępi na.

103)’ (Ciąg dalszy.)
Pozostałem. Siostra miała iść nazajutrz do 

Genewy i wrócić dopiero późnym wieczorem. 0- 
deszła zrana, pozostawiwszy mnie samego z Ju= 
Iją, miotaną ofcropnemi boleściami jak się zdawa­
ło bliską śmierci. Bóg byłby ją ukarał sprawiedli­
wie w tej chwili. Dzień minął. Była godzina siód­
ma wieczorem. Na dworze pogoda była szkaradna. 
Wiatr dął w stronę jeziora, a fale spienione z ry­
kiem roztrącały się o skały tuż u stóp domku mej 
siostry. Śnieg drobny, ale gęsty, padał bez przer­
wy i pokrywał pola. Jul ja krzyknęła poraź ostatni 
jak zwierzę, które zarzynają ; rzucona jakby kon­
wulsjami opadła nieruchoma na łóżku.

W tejże chwili dało sję słyszeć kwilenie.
— Dziecko się rodziło, dziecko, moje dziecko.
To kwilenie zelektryzowało Julję, która wy= 

dawała się już umarłą.
Miała siłę podnieść sję i wzięła małą istotkę, 

spojrzała na nią i wydała okrzyk zgrozy i obrzy­
dzenia.

Dziecko było dziewczynką, dziewczynką gar­
batą, tak, jak matka!

— Zabierz tego potwora! — zawołała .do mnie 
Jul ja. — Zabierz go, niechaj go nie widzę nigdy! 
zabij go!

Włosy powstały mi na głowie.
Tc wyrazy ohydne zmroziły mnie. Zacząłem 

drżeć na całem ciele.
— Zabij tego potwora! — ciągnęła dalej mat­

ka wyrodna. •— Widok jej przyprawia mnie o 
śmierć. Jezioro o dwa kroki. Wrzuć je do je­
ziora! Nikt, prócz siostry, nie może wiedzieć o 
mohn stanie. . Ona zachowa tajemnicę, zresztą, 
powiemy jej, że dziecko przyszło na świat nieży­
we. Idźże! Spiesz się! Jeżeli się wahasz, to ja, 
choćbym miała umrzeć, pójdę sama!

W owej eh wilt byłem szalony, zupełnie sza­
lony.

Wziąłem dziecko, owinąwszy je w kołdrę, i 
wybiegłem z domu.

— 0! — wyszeptał Terrien przerażony, cho= 
ciąż się nie przerażał nigdy.

Bertinot ciągnął dalej:
— Biegłem wprost przed siebie, skąpany po­

tem, pomimo lodowatego wiatru, chłotazczącego 
mi twarz.

Dziecko jęczało, wydawało słabe okrzyki.
Byłbym chciał je zmusić do milczenia, dusząc 

je, ale brakło mi serca na myśl o zaciśnięciu pal­
cami szyj; tej wątłej istoty, i biegłem dalej jak 
szaleniec, bez celu, nie wiedząc dokąd idę, i bie­
głem, biegłem.

Jak długo to trwało, nie wiem.
Nagle zatrzymałem się raptownie.
Przedemną stała jakaś kobieta, zagradzająca 

m; drogę.
— Piotrze, dokąd idziesz? — zapytała mnie 

ta kobieta.
Ja drgnąłem calem ciałem.
Poznałem głos.
Znajdowałem się wobec siostry, która, wró­

ciwszy z Genewy, wysiadła z pociągu na stacji 
Genthad.

Nic nie odpowiedziałem, byłem nieprzytomny.
Zdawało mi się, że ziemia usuwa mi się z 

pod nóg.
Dziecko znów zaczęło jęczeć.
Siostra krzyknęła i wyrwała mi z rąk kołdrę, 

wraz z lekkim ciężarem, który zawierała-
Zrozumiała wszystko i trzęsła się ze zgrozy.
— A! nieszczęśliwy! nieszczęśliwy! — wy­

rzekła do- mnie. — Cóżeś ty chciał uczynić? Chodź 
ze mną.

Tak mówiąc, szybko podążyła do wsi.
Szedłem za nią, nie mówiąc ani słowa, nie 

miałem nawet mocy myśleć.
Przyszedłszy do domu, zastaliśmy otwarte 

na roścież drzwi, które zamknąłem, wychodząc.
Śnieg kłębami wpadał do izby.

Hf*

Serce mi się ścisnęło. |
Miałem przeczucie czegoś niespodziem#6^0 

strasznego. ^
Siostra przeszła pierwszą izbę ; przeetgP 

próg drugiej, gdzie zostawiłem Jułję.
Ja wszedłem za nią.
Ogień palił się na kominku, rzucając 

blaski, zwróciłem oczy ku łóżku.
Łóżko było puste jak ? pokój.
Jul ja otpuścła dom. wł,
Myślałem na razie, że, w przystępie gon*ąc 

rzuciła się do jeziora, ryczącego pod oknci# ^ 
Ale ta myśl trwała tak krótko, jak błY®^ 

ca, suknie Julji znikły z nią również.
iam mn;e nigdy. Skorzystał ^Ona nie kocha™,__ . _______ ___ _

z mojej nieobecności, ażeby się mnie pozbyć- 
by uciec, zabrawszy pieniądze skradzione. v°.Cała ohyda zbrodni, popełnionej za 
duszezemem i tej drugiej jeszcze wstrętnieh^ 
której o mało co nie spełniłem, ukazała się 11 
przed oczyma. ■

Zbliżyłem się drżący do siostry, która d®* 
przed kominkiem, pielęgnując dziecko. $

Dziewczynka już mi się nie wydawał"" ,6ji> 
brzydką, ani bezkształtną i pomyślałem, że # ^ 
ostatnim z nędzników i wybuchłem płacze#^, i 
odgłos mych szlochów, siostra podniosła ßy 
spojrzała na mnie przeciągle z politowania#- 

— Piotrze — wyrzekła do mnie następ# ^ $ 
sem poważnym — nie chcę wcale wiedzieć. c 
stało. Wypadki tej nocy nie będą dla ramio #
Ale potrzeba temu dziecku dać nazwisko.

Ja odpowiedziałem:
— Będzie je miało. .
I nazajutrz wobec siostry i dwóch św^a 

zapisałem do akt stanu cywilnego imiona J ^\<f 
Julji, córka Piotra Andrzeja Bertinot i 
nizy Derasme. Niepotrzebnie wymieniłem D 
Siostra dała mi to do zrozumienia ruchem 
ale było już zapóźno, nie mogłem cofnąć 
nogo zeznania. Siostra wyszedłszy z mero* •
rzekła do mnie:

(Ciąg dalszy nas#p0
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wiadomości ze sląska. N
Mleaztela 28-ta po Z. Świątkach.
Uroczystość Ofiarowania 8ajw. 

Panny i Bogarodzicy Marji w 
świątyni jerozolimskiej.

Slow.: Sław.

W dniu dzisiejszym, obchodzi Kościół św. uro= 
czystość Ofiarowania Matki Boskiej. W kościele 
Zachodnim święto to ustanowiono w roku 1374, na 
wschodzie obchodzono je już znacznie wcześniej. 
Przypomina nam to święto tę chwilę z żyda Marji, 
®tody jako trzyletnie dziecię ślubowała Bogu w 
“Wiatyni jerozolimskiej wieczne dziewictwo. Świę- 
*? przygotowuje nas już na przyszły rok koś­
cielny, okazuje nam Mar ja pełna ofiarności za Ko­
ściół.

Rocznice: 1578 zwycięstwo Polaków nad Mos-- 
*w$ pod Wendern. — 1658 zdobycie Sondenburga. 
*"* 1893 rzeź w Krezach na Żmudzi w obronie wia- 
*7 świętej.

Kalendarz astronomiczny: Wschód słońca o 
jjedz. 7.33, zachód o godz. 3.58. — Księżyc wscho- 
c®i o godz. 5.29 wiecz., zach. o godz. 9.19 rano. — 
Kerknry wschodzi o godz. 8.22 rano, zachodzi o 
8&d%. 4.34 wtocz.

Długość dnia wynosi 8 godzin 25 minut.
Dni po Nowym Roku 225, do Now. Boku 40.

, Jutro poniedziałek, 22 listopada: Św. Cecylii 
wanny, męczenniczki, patronki muzyki t 230). 
r Dnia 22 listopada obchodzi Kościół święto św. 
^cylji. Św. Cecylja pochodziła z senatorskiej re­
kiny rzymskiej I od dzieciństwa była wychowaną
* religji chrześcijańskiej. Jako dziewica ślubo- 
"^ła czystość Bogu, ulegając jednak woli ojca, 
Ujadała swę rękę Walerianowi, któremu po ślubie 
^świadczyła, że jest oblubienica Chrystusa i że 
whiół strzeże jej dziewictwo. Walerian zgodził się 
N jej ślub czystości, ale pod warunkiem, jeśli zo- 
~&czy Anioła; wtedy Cecylja kazała mu pójść do 
r^Pieża i chrzest przyjąć z rak jego, obiecując mu, 
5? Wówczas pokaże się mu jej Anioł stróż. Wale- 
Dap ochrzczony, gdy zobaczył Anioła, utwierdził

jeszcze bardziej w wierze i nawrócił swego bra- 
^ Tyburcjusza. Obaj ponieśli śmierć męczeńską,
* Cecylja została uduszona we własnej łaźni. Pa- 
Meż Paschalis I. znalazł jej grób w IX. wieku i 
^toniósł ciało do kościoła św. Cecylii za Tybrem. 
P-st ona patronka muzyki, gdyż wielbiła Boga ple-

t muzyka ł miała słyszeć często pienia amtel-

TEATS POLSKI
W soboto, dnia 20 bm. po cenach o 50Ä zniżo- 

{yhh fascynujący melodramat w 7 obrazach P 
^ouvella „Dwńj malcy*'. 

h . W sobotę wieczór premiera operetki komicz- 
w 3 aktach J. Okońkowskiego z muzyka J 

gilberta p. t. „Cnotliwa Zuzanna*1. Reżyseruje P. 
• Porno sławski.

_ W głównych rolach wystąpi»: PP Czemekó- 
Chodakowska, Stróżyńska, Sendecki, Marjąń 

j5jh Domosławski, Karasiński, Imiela-Wojtaszek

* Efektowne tańce i ewolucje przygotowuje P- 
^»ński.

Orkiestra dyryguje P. Hładyłowicz.
„ _ W niedzielę, dnia 21 bm. 2 przedstawienia po 

° godz. 3,30 po eonach zniżonych przepiękna 
»^lodyjna operetka w 3 aktach z muzyka K 
kftilera b. t. „Sztygar", która to operetka dzięki 
i vbcertowoj grze całego zespołu z PP Czerne5 
s> Zdanowska, Stróżyńska, Domosławskim, 
j^deckim i Mariańskim w rolach głównych, 

<*7ła rekordowe powodzenie.
». W akcie 2-gim prócz efektownej „Polki Ślą- 

i brawurowego Tańca Górników wprowa- 
^by zostaje oryginalny „Trojak górnośląski“ w 
ję^^aaniu A. Makarowej, A. Łozińskiego i Sza-

5 W niedziele jyieczór misterjum operowo w 
ftfn«5ach z muzyka J. Masseneta p. t „Kuglarz 
pTt^l Boskiej", w partiach głównych wystąpi»: 

prabik (Kuglarz), Reychan, Stępniowski, Ma; 
Narożny, Romanowski, KopcLuszewski i

dyryguje kierownik opery P. M. Zuna.
Repertuar.

Sobota, dnia 20 bm. po poł. „Dwaj malcy". 
^^Sobota, dni» 20 łun. wieczór „Cnotliwa Zu-

tw, Niedziela, dnia 21 bm. po poł. „Sztygar" po 
dch zniżonych.

k ^iedzteła, dmsr2Łixm, wieczór w&ugWfZ-Mat-
«Oskiej". %

— Po otwarciu nowej linji kolejowej Kalety- 
Padzamcze. Pisz» nam: Sieć kolejowa polska u- 
zyskała do eksploatacji nowa linję Kalety-Pod* 
zamcze, której uroczyste otwarcie nastąpiło w 
dniu 4-go października b. r.

Nowa ta lin ja ogólnej długości 115 km. stano= 
wi wielki krok naprzód w kierunku rozwoju na­
szych dróg handlowych. Skracając bowiem dro­
gę, łaczaca Górny Śląsk z Gdańskiem i Polskim 
Portem Gdyni», umożliwi tymczasem szybszy 

przewóz węgla, przeznaczonego na wywóz.
Już od listopada br. na tej nowej linji kursu­

je kilka par pociągów ze Śląska w kierunku por­
tów gdańskiego i w Gdyni, omijając w ten spo­
sób t. zw. „korytarz niemiecki“.

Jedna tylko rzecz budzić może pewne obawy, 
mianowicie sprawa pomieszczeń mieszkalnych 
dla urzędników i pracowników zatrudnionych na 
tej linji.

Jest bowiem wiadomo, że budynki na tej 
linii nie sa jeszcze wykończone, a zbliżająca się 
szybkim krokiem zima, nie pozwala ani na 
chwilkę zapomnieć o tern, że licznym szeregom 
pracowników kolejowych, zatrudnionych na tej 
tak ważnej linji, należy bezwzględnie zapewnić 
odpowiednie warunki, umożliwiając e znośna pra* 
c?. —■ z drugiej strony znów spodziewać się nas 
leży, że dyrekcja poznańska P. K. P„ której od­
dano w zarzad linję Kalety-Podzamcz-e, przy ob­
sadzaniu nowych stanowisk na tej linji w pier­
wszym rzędzie powoła dawniej zredukowanych 
pracowników kolejowych i tych, których po po­
wrocie z wojska nie przyjęto do służby na P. K. 
P„ ponieważ ze względu na nakaz nie można ża­
dnych nowych sił przyjmować.

tft&ąsfaie.
X Przyczyny ujemnego wyniku wyborczego.

Piszą nam: Słusznie zastanawiają się gazety na­
sze nad przyczynami ujemnego wyniku wybor­
czego. I ja chcę najważniejsze źródła złego na 
G. Śląsku naszym zestawić:

1) Na to wszyscy się zgadzają, że ciężkie po­
łożenie gospodarcze, redakcja jest najważniejszą 
przyczyną wielkiego zniechęcenia się ludu nasze­
go do Polski. Napróżno się jemu przedstawia, że 
ciężkie położenie ekonomiczne jest skutek wojny, 
który wszystkim krajom n. p. Niemcom, nawet 
Anglji i Ameryce, się da w a w znaki. Do tego 
Niemcy przyjmując na pograniczu naszym u- 
myślnie robotników z Polski do pracy, choć mają 
przeszło mil jon własnych bezrobotnych, ludowi 
naszemu wmawiają, że u nich jest wiele lepiej, 
jak w Polsce. Bieda ogólna spowodowana wojną 
brak zapotrzebowania towaru na rynku odbytu 
światowym zmusza do zniżki zarobków, do wy* 
tężenia pracy. Robotnik porównając stosunki z 
przedwojennemi narzeka. Do tego przychodzi 
drożyzna.

2) Niemiecka agitacja między ludem, który
wnet wszędzie z powodu podziału niekorzystnego 
żyje w pasie pogranicznym, jest nader ożywiona. 
Rentenmark a podczas wyborów wielka rolę od­
grywała. Wszędzie lud nasz słuchać musi wyzwi­
ska na Polskę, na polskich urzędników, na pol­
skie stosunki, czy to w kolei, czy w karczmie, czy 
przy pracy, a agitację tą uprawia się bezkarnie. 
Gazety niemieckie „Ob. Kurier“, „Kattowitzer 
Ztg." podkopują powagę państwa, wyciągając na 
jaw wszystkie ujemne objawy w Polsce, a wy­
chwalają stosunki panujące w Niemczech. Pr ży­
tem dawają między wierszami znać, że podział 
Śląska nie jest jeszcze definitywny, że może je­
szcze Liga Narodów łub wojna zmienić granicę. 
Ludowi naszemu polskiemu, który nie uczył się 
czytać po polsku w szkole i dlatego chętnie sięga 
do gazet niemieckich, wmawiają, że oni sa Niem» 
ca mi. bo „deutsehgesinnt“ (po niemiecku usposo­
bieni) więc maja się zapisać podczas liczenia lud­
ności jako niemieckiej narodowości i dzieci mają 
posyłać do szkoły mniejszości. Skalują przytem 
szkołę polską, nauczycielstwo polskie, wszy­
stkich. którzy z innych części Polski przybyli.

3) Kapitał niemiecki, ma na G. Śląsku jeszcze 
wielkie znaczenie. Przedsiębiorstwa niemieckie 
zatrudniają urzędników-hakatystów. Od nich 
jest robotnik zależny. Czy nie jest znamienne, 
że dyrektor Silesii w Paruszowcu wyrzucił robot­
nika Polaka z pracy, że agitował za polska listą?
A machinacje wyborcze niemieckich urzędników 
w Wirku jaskrawo maluje położenie.

4) Lad nasz nie jest narodem, to znaczy nie 
jest uświadomiony narodowo. Tylko mały rdzeń 
ludu, który już przed plebiscytem narodowo czuł 
i cierpiał prześladowania niemieckie, jest pod 
względem narodowym pewny. Do tego przycho* 
dzi ogólna demoralizacja światowa z powodu 
wojny, a nas jeszcze z powodu plebiscytu, więc 
lud zmaiermimm&m- .c&einie posłąch d^jp. der

5) Administracja i wogóle nasi urzędnicy, 
nauczyciele Ud. nie orientują się w naszych sto­
sunkach. Często między urzcdnika-mi-gómoślą- 
yaitfa-mi mamy element pod względem narodowym 
niepewny, nieraz zakapturzeni Niemcy posiadają 
urząd, a między przybyłymi mamy często ludzi 
zmaterializowanych, międzynarodowych, nawet 
Rusinów! Nauczyciele, jeżeli nie są religijni, lu­
dowi się nie podobają, ą tracą wpływ na lud. Po* 
łicja kuma się często z wrogami państwa, pozwa­
la na wielkie zabawy, nieokazuje należytej euer* 
gji. Lud za czasów niemieckich nie był przyzwy­
czajony. żeby policjant przestawał z człowiekiem, 
który jest politycznie podejrzany. Sąd nie karze 
należycie wybryków antypaństwowych, jakoby 
Polska me była „wielką rzeczą“. Władza wojsko­
wa posłała naszych rekrutów nie wyrobionych 
narodowo do rusdńskich stron, n. p. do Równa, 
zamiast do Poznańskiego, a do nas rekfutów*ru* 
sinów. Jednem słowem, brak wszędzie prawdzi­
wej orjentacji państwowej. Najlepiej się jeszcze 
na naszych stosunkach poznali urzędnicy rodem 
z Poznańskiego.

6) Na koniec nadmienić trzeba kłótnie w obo­
zie polskim, między partiami, gazetami, w sejmie 
śląskim, który z czasem może się stać niebezpie­
czeństwem dla państwa i może nyć niemożliwy.

Stary Wiarus.
* Ważne dla bezrobotnych i biednych. Śląski 

Urząd Wojewódzki postanowił zaopatrzyć w tym 
roku bezrobotnych w opał na zimę. Koszta zaku­
pu odpowiedniej ilości węgla pokryje skarb śląski. 
Akcja zaopatrzenia w węgiel obejmie tymczasowo 
tylko bezrobotnych. Rząd centralny projektuje je­
dnak szerszą akcję w tym kierunku, ale ta zosta­
nie później uruchomiona Ponieważ przydzielona 
ilość węgla nie wystarczy na zaopatrzenie wszy­
stkich bezrobotnych, przeto mogą zostać uwzglę­
dnieni tylko tacy bezrobotni, którzy z własnych 
środków bezwarunkowo nie są w stanie zakupić 
węgla na zimę a utrzymują w swej rodzinie żyją­
cych w- spólnem gospodarstwie domowem: 1) ma- 
łe dzieci do lat 14 lub 2) osoby w podeszłym wieku 
(t zn. ponad lat 60). Jeżeli po obdzieleniu powyż­
szych kategorji bezrobotnych pozostaną jeszcze ja­
kie ilości węgla wtedy będzie można uwzględnić 
także innych bezrobotnych, którzy nie potrafią za­
kupić opału z własnych środków. Podział węgla 
winne przeprowadzić komitety utworzone dla po­
działu ziemniaków. Powyższy komitet sporządzi 
natychmiast listy osób proponowanych do obda­
rowania, a odpowiadających powyżej podanym 
warunkom według otrzymanego wzoru. Bezrobo­
tnych nlaeży podzielić w liście na dwie grupy. Do 
grupy „A“ należy wciągnąć tych biednych bezro­
botnych, którzy w swej rodzinie żyjącej wspólnie 
utrzymują małe dzieci do lat 14. lub osoby w po­
deszłym wieku ponad lat 60, zaś do grupy B in­
nych wszystkich bezro-btnych, którzy nie mogą 
zakupić węgla z braku odpowiednich środków. O 
tle rząd centralny uruchomi ze swej strony akcję 
pomocy opałowej, będzie można prawdopodobnie 
chociaż w bardzo skromnych rozmiarach, Waro­
wać także najbiedniejszych z ludnśct. W przewi­
dywaniu tegoż powinni przeto komitety podziała 
sporządzić także listę najbiedniejszych z gmin 
(nie bezrobotnych), których uważa za najkoniecz­
niejszych pomocy. Listy powinno wpłynąć do 
Wydziału powiatowego najpóźniej do środy, dnia 
24 listopada rb. Wydział powiatowy zwraca uwa­
gę zarazem na to, żeby pp. naczelnicy gmin ściśle 
przestrzegali przepisy niniejszego rozporządze­
nia i wciągał; tylko tych. którzy odpowiadają te­
mu zarządzeniu. Powinni oni dbać o to, żeby nie 
pominięto osób rzeczywiście zasługujących na 
uwzględnienie, ale też stanowczo unikać wpisy­
wanie do listy takich osób, które są w stanie sa­
me się w węgiel zaopatrzyć. Tylko ścisłe prze­
strzeganie przepisów mogą się pp. naczelnicy u* 
chronić przed zażaleniami ze strony bezrobotnych 
Niezastosowanie się do powyższego pociągnie się 
bezwarunkowo winnego do odfpow i cdżial noś ci. 
Każdy hezrbotny i biedny powinien sie zjawić u 
naczelnika gminy celem zapisania się do listy.

X Cóż jest język ojczysty według „Ob. Kurie* 
raT“ „Ob. Kurier“ szasta pięknymi frazesami c 
języku ojczystym, ale rzeczywiście jest on naj­
większym przeciwnikiem języka ojczystego, gdy 
chodzi o język ojczysty innego narodu jak nie» 
młócki Wtedy to nie polski dla Polaków, nie 
litewski dła Litwinów jest. językiem ojczystym, 
ale język niemiecki! Do szkoły mniejszości (nie­
mieckiej) na Górnym Śląsku polskim zgłasza swe 
dzieci większa część rodziców rozmawiających w 
domu po polsku z dziećmi swymi. Rząd nasz 
polski nareszcie przeszkodził germanizacji dzieci 
polskich w Polsce. A „Ob. Kurier“ podburza ta* 
kich rodziców nieuświadomionych narodowo do 
żądania nauki swych dzieci w cudzym języku, 
choć gdy chodzi o niemieckie dzieci n p w Ty­
rolu południowym Kd. zapala się do nauki w fe- 
z/^u°jcfPtym djtLeci niemieckich i płacze ^

äs aem mw j&mo rwsgamaA



którym języku dzieci uczyć się maję, w szkole, 
•trasznie sie podoba „Ob. Kurierom“. Chciałby 
; o nieczule go zaprowadzić do ziemi meine Iskiej, 
która przypadła do Litwy, albowiem w nr. 263 pi* 
ze: „pod dawniejszym prezydentem kraju wy= 
zło rozporządzenie, które opiewa* że dla jeżyka 

szkolnego ma być ten język miarodajny, w któ- 
yrn rodzice w domu z sobą 1 z dziećmi swymi 

i o zmawiaj a. Trzeba przyznać, że ze stanowiska 
i it wino w sprawa była dobrze wymyślona, W kra­
in memelskim stosunki tak się układają,, że w 
wsiach rodziny używają, języka litewskiego po 
wielkiej części, atoli dla przyszłości dzieci jest po­
dług ich mniemania opanowanie języka niemiec­
kiego w słowie i piśmie koniecznie potrzebne. 
Dlatego ze strony niemieckiej (nemelskiej) chce 
się inaczej sprawę, językową, uregulować i sta­
wiono się na to stanowisko, że dla nauki w szkole 
nie ma być miarodajne, którego języka rodzice w 
domu z dziećmi używa i a, ale tylko życzenie ro­
dziców ma rozstrzygające być;;! — Tak to wyglą­
da obłuda „Ob. Kuriera“. Podwójna miara!

*) Wypowiedzenie umowy zarobkowej w gór­
nictwie. W ubiegły piątek wypowiedziały organi­
zacje zawodowe na Górnym Śląsku umowę zarob­
kową w górnictwie. Wypowiedzenie umowy zo­
stało spowodowane olbrzymim wzrostem drożyzny. 
W najbliższych dniach odbyć się mają układy po­
między przedstawicielami przemysłu i organizacyj 
zawodowych. Rokowania te budzą bardzo duże 
zainteresowanie ze względu na stanowisko, jakie 
zajmują przedstawiciele przemysłu wobec żądań 
organizacyj zawodowych, którzy przedstawia swe 
żądania w ostatni dzień przed konferencją.

Katowice. (Ru eh oma wystawa lotni* 
cza). Dnia 18 listopada hr. wystawę zwiedziła 
młodzież szkolna % Hajduk wielkich i Święto­
chłowic, kolejarze i publiczność. Młodzież szkol­
na przybyła ze swojemi kierownikami, nauczycie­
lami 1 nauczycielkami, w liczbie około 1.000. Za.- 
interesowanie się młodzieży wystawą, było bar­
dzo wielkie, co nie pozostanie bez echa. Młodzie­
ży objaśniono wystawę bardzo dokładnie i tre­
ściwie. Dla każdej szkoły, po zwiedzeniu wysta­
wy, delegat i prelegent gł. zarz. L. O. P. P. z War­
szawy, p. dr. la w orski wygłaszał specjalne , od­
czyty, które młodzież przyjmowała serdecznemi 
podziękowaniami. Szkoły odśpiewały Rotę. — 

Wystawa, interesowali się bardzo również i P. T. 
kolejarze, jakoteż i publiczność, którym również 
delegat i prelegent wygłosił szczegółowy referat 
o L. O. P. P. — Koncertom rad ja* które działa 
wspaniale, przysłuchiwała się do późnego wie­
czora P. T. publiczność. Wystawę zwiedziło ró­
wnież i starostwo w Świętochłowicach. Oprowa­
dzał gości po wystawie sekretarz wojewódzkie* 
go komitetu L. O. P. P. p. referent Ludwig. W 
dniach 19-go i 20-go wystawa bawić będzie jesz­
cze raz w Katowicach, by umożliwić wszystkim 
szkołom, zwiedzenie tejże, poczem wystawa uda 
sfę w dalszą drogę. P. T. kierownikom szkół, nau­
czycielom, nauczycielkom, kolejarzom, oraz pu­
bliczności, za ich liczne przybycie i za intereso­
wanie się wystawą, składamy serdeczne podzię* 
kowanie.

— (Konferencja U n j i Apostolskiej.) 
W czwartek, dnia 25 listopada odbędzie sie w Domu 
Związkowym przy kościele N. M. P. w Katowicach 
trzecia konferencja diecezjalna Unji Apostolskiej.

— (Nowa cena na mleko.) Na ostatniem 
posiedzeniu magistrackiej komisji cennikowej w Ka­
towicach podniesiono cenę mleka za litr o 4 grosze. 
Obecna cena mleka wynosi zatem 48 groszy za 
litr.

— (C e n y maksym-a lnenam i ę s;o i w y- 
foby mięsn e) w składach rzeźnickich ważne od 
dnia 27 listopada 1926 r. Za pól kilogramu: Woło­
winy 1. gatunku 140. 2. gatunku 110 groszy. Wie­
przowiny 1. gatunku 170. 2. gatunku 150 groszy. 
Cielęciny 1. gatunku 160, 2. gatunku 140 groszy. 
Słoniny surowej 1. gatunku ponad 4 cm grubości 220, i 
2. gatunku grubości do 4 cm 200 groszy. Kiełbasy 
krakowskiej gotowanej 200 groszy. Wątrobianki 
f. gatunku 200, 2. gatunku 150 groszy. Salcesonu 
1. gatunku 180, 2. gatunku 140 groszy. Kiełbasy z 
czosnkiem 170, polskiej 150 groszy.

— (Dotkliwa strata.) Niejaka Marta 
Środa z Katowic, ulica Rybnicka 1, zgubiła dnia 
T8 grudnia br. na ulicy Poprzecznej broszkę brylan­
tową w kształcie wstążki, wartości 4000 złotych.

— (W i e 1 k a kradzież z włamanie m.) 
W dniu 18 listopada wieczorem włamali się nieznani 
sprawcy na strych domu nr. 24 przy ulicy Woje­
wódzkiej. skąd kuncowo Schauderowi skradli wszel­
kiego rodzaju bieliznę wartości 1500—200 złotych.

Michałowice w Ka-towickiem. (O f i a r a p r a- 
cy.) Na kopalni „Maks“ zabity został w środę, 
dnia 17 listonada robotnik kopalniany Adam Klocek 
y Michałkowie. Nieszczęśliwego wydobyto z pod 
kupy węgla bez życia i odstawiono do kostnicy 
lecznicy brackiej w Siemianowicach. Klocek, który 
był dopiero rok żonaty, pozostawił żonę i jeöno 
dziecko.

Chorzów w Katowickiiem. (U s i 1 o w a n a k ra­
ił z i e ź kniejo w a.) Dnia 17 listopada około pół­
nocy na szlaku kolejowym Michałowice—Chorzów - 
nieznani sprawcy zrzucili z pociągu towarowego,

jadącego z Siemianowic do Chorzowa, trzy skrzy­
nie, w których znajdowały się śruby kolejowe. Po 
otwarciu jednej skrzyni sprawcy prawdopodobnie 
zostali spłoszeni i zbiegli w niewiadomym kierunku. 
Dochodzenia w toku.

Król. Huta. (Licytacja koni wybra­
kowanych.) Magistrat miasta Król. Huty po­
daje do publicznej wiadomości, że komenda garni­
zonu w Król. Hucie sprzedaje w dniu 24 listopada 
b. r. na placu obok hali targowej w drodze licyta­
cji pięć wybrakowanych koni wojskowych. Re- 
flektancj mogą się stawić w wyżej podanym dniu 
o godzinie 9 przed południm na placu obok hali 
targowej.

Bytom Nowy w Ś w i ętoch łowi ck i ein. (Z rady 
gminnej.) W dniu 11 hm. odbyło się posiedze­
nie rady gminnej: Porządek obrad tegoż ostat­
niego posiedzenia przed wy boranu był dość ob­
szerny. Udzielono zarządowi gminnemu pokwi= 
towania za rok 1922/23. Uchwalono pobierać w 
roku 1927 dodatek do państwowego podatku grun­
towego, dodatek do opłat państwowych od paten­
tów na wyrób i sprzedaż trunków;, przetworów 
wódczanych i spirytusowych oraz dodatek do pań­
stwowego podatku przemysłowego w dotychcza­
sowej wysokości. Rodzicom po śp. Piotrze Nie- 
durnym przyznano dożywotnie wsparcie z łaski. 
Na cele gwtaizki dla ubogich przeznaczono 12.000 
złotych. Na kupno pomocy naukowych dla gim­
nazjum postanowiono wydać kwotę 4.000 zł., na 
cele robót ręcznych w szkole I. 300 zł. Uwzględ* 
niono kilka wniosków towarzystw sportowych itd. 
o zapomogę. Wnioskowi Związku Powstańców w 
sprawie zapomogi na wykonanie filmu propagan­
dowego odmówiono. Za to przeznaczono mniej­
szą kwotę na dokarmianie biednych dzieci szkol­
nych. Possałem podwyższono jeszcze kilka pozy- 
cyj budżetowych. Po wyczerpaniu porządku obrad 
radny Biedrzycki imieniem szkół dziękował ustę­
pującej radzie gminnej za opiekowanie się spra­
wami szkołnemj. Prezes Koła polskiego rady p- 
Włezebach serdeeznemt słowami dziękował swym 
kolegom a szczególnie przewodniczącemu rady p. 
naczelnikowi gminy Machonfowl za owocną pracę 
na terenie rady gminnej. Dziękując za te słowa, 
naczelnik gminy Machem ze swej strony pedzię* 
kowal radnym za bezinteresowną współpracę i 
zamknął posiedzenie okrzykiem na cześć Rzeczy­
pospolitej i jej Prezydenta oraz na pomyślność 
gminy Nowy Bytom.

Pszczyna. (Posiedzenie Rady Miej­
skiej.) W dniu 12 listopada rb. odbyło się posie­
dzenie tutejszej Rady Miejskiej pod przewodnictwem 
p. Szoppy. Na pierwszem miejscu powzięto proto­
kół z ostatniej rewizji kasy miejskiej do wiadomości. 
Następnie ustalono budżet na I. kwartał roku 1927, 
to jest do 31. 4. 1927. Jako punkt 3 uchwalono po­
datek do opłat państwowych od patentów na wy­
rób i sprzedaż trunków, przetworów wodczanych i 
spirytusowych. Podatek wynosi od wyrobu 25 proc. 
a od sprzedaży 50 proc. Tutejszej straży pożarnej 
udzielono subwencji w wysokości 100 zł. Dalej 
uchwalono subwencje katolickiemu domowi sierot 
w wysokości 1800 zł. Podwyższono również sub­
wencje dla Rucheń szkolnych z 150 zł. na 400 z!. ! 
Rzeźnikowi M. udzielono kredytu w wysokości 3000 
złotych. Następnie obradowano o udzieleniu po­
życzki Spółce Budowlanej na ukończenie domu 
mieszkalnego. Rad Miejska odmówiła udzielenie 
pożyczki na razie z powodu braku odpowiednich 
funduszów, ale mimo to chce poczynić kroki w woje­
wództwie celem uzyskania tejże. Wniosek tutej­
szego Związku Sokołów taksamo o udzielenie po­
życzki cofnięto. Następnie wybrano jako członków 
do komisji szacunkowej dla podatku dochodowego 
PP. Jagiełkę, Kinasta i Ringwelskiego. Zmianę- pla­
nu wytycznego dotyczącego ulicy Sienkiewicza od­
rzucono. Następnie odbyło sie krótkie posiedzenie 
tajne. (c.)

— (Przebieg wyborów komunal­
nych w Pszczynie.) Zaraz z rana można 
było zauważyć niezwykły ruch na ulicach tutejsze­
go miasta. Różni agenci kręcili się na ulicach z róż- 
nemi plakatami. Poniekąd wywoływało to nawet 
wielki humor. Najwięcej kursowały karety będące 
własnością księcia pszczyńskiego, które sprowa­
dzały szereg chorych i starszych ludzi do urny wy­
borczej. Nawet samochody można było bardzo czę­
sto zauważyć. Przebieg całych wyborów był bar­
dzo spokojny,

— (Przyjęcie obywateli przez p. sta­
rostę.) Każdy obywatel, który ma zamiar w spra­
wach urzędowych zgłosić się do p. starosty celem 
jakiegokolwiek wyjaśnienia lub zażalenia itd., po­
winien sie zgłosić w czasie wyznaczonym w staro­
stwie. Wskutek tego urządzono w starostwie „Po­
kój przyjęć“, gdzie przybędzie p. starosta celem za­
łatwienia publiczności. Podczas tego przyjęcia wy­
wieszony jest sztandar narodowy, jako znak, że p. 
starosta jest obecny i przyjmuje klientów. (c3

— (Z Wydzialn Powiatowego.) Ponie­
waż starostwo urzęduje od godz. 8 do 3 po południu, 
uchwalił Wydział powiatowy na posiedzeniu w so­
botę, dnia 13 bm„ że cały Wydział powiatowy bę­
dzie urzędował taksamo jak starostwo od godzinie 
8 do 3. Publiczność powinna sic zjawić w godzi­

nach urzędowych, gdyż w godzinach późniejszy-'11 
nie można nikogo załatwić. Urzędowanie wedln» 
nowej uchwały rozpocznie się z dniem 16 bm.

— (Pod adresem podatników *
Pszczynie.) Dnia 15 bm. był płatny poda# 
komunalny (podatek od psów i zbytku). Ponieważ 
jednak dotychczas bardzo mało podatników uiść# 
swe podatki, przypomina tutejszy magistrat, żehf 
każdy jaknajprędzei wpłacił jego należny podatek 
do kasy miejskiej. Nie zapłacenie podatku będd* 
ściągane drogą przymusową . (c.)

— (Z s a ł i s ą d o w e j.) Za fałszowanie mlek*
odpowiadały przed tutejszym sądem ławniczym na­
stępne osoby: 1. Kędzior z Zawadki, którą skaza«0 
na 300 zł. grzywny. 2. Zofja Polok z Zawadki ska­
zano na 50 łz. grzywny. 3. Agnieszka Wojciech 1 
Zawadki skazano na 100 zł. grzywny. 4. FrancisZ' 
lta Goja z Zawadki skazano na 50 zł. grzywny. Sa° 
zasadniczo zastosuje tak surowe kary, bo tylko V 
ten sposób można fałszerzy środków żywność# 
wych należycie wytępić. (c.)

Brzeźce w Pszczyński em. (Ujęcie święto* 
k radcy.) Swego czasu donosiliśmy o włamani0 
do tutejszego probostwa i skradzeniu drogocenny# 
monstrancji. Jak słychać policja jest już na tropi6 
świętokradcy. Rzekomo jest nim 14-letni chłopi# 
Wierzyć się nie chce, że dziecko jest tym zbrodni*' 
rzem, który nocną porą włamał się do probostwa 1 
popełnił świętokradztwo. Ostatni musi to być wV' 
rzutek z owego chłopca, jeżeli był zdolny do P0' 
pełnienia tak okropnej zbrodni, wołającej o pomst* 
do nieba.

Jankowice w Pszczyn aktem. (Wyj aśn# 
n i e.) Z kół czytelników naszych donoszą na#, 
że wynik wyboró w w Janków - each, po-dany w 
tołiku“, był nieścisły. Mianowicie nie może br 
mowy o wybraniu 6 socjalistów. Rzekomi socj^ 
liści są kandydatami listy „Bezpartyjnych mą# 
rolnych“, połacy t katolicy. — Podając powyżs«* 
do wiadomości, dodajemy od siebie, że rezult** 
wyborów w Jankowie ach otrzymaliśmy z źródj* 
urzędowego, zatem nikogo, a najmniej już na* 
nie można posądzać o złą wole. — Redakcja.

Z (fäiß&nicMeil!*
Rybnik. (Z sąd u-) W tutejszym sądzie 

wiatowym odpowiadał prezes filjj Związku chf# 
śctjańsktch górników w Przy szowi each, p. Au#*: 
styn Potoczek o obrazę prezesa oddziału Zwiń#: 
robotników rolnych ,• leśnych Z. Z. P., p, Karu# 
Oskarżamy swego czasu nazwał p. Karu gę zło-dCT^ 
jem, który związek okrada i cygani łudzi. Zap®? 
ponowa ną przez sąd ugodę P- Potoczek od’'/ u<j\ 
Wobec tego przystąpiono do rozpraw, które wy$fi 
zały winę oskarżonego, którego sąd zasądził na* 
złotych kary lub dwa dni wiezienia. Jest to jod*0
dowód wiecej, że zasądzony opowiadał niepaw"
dziwę rzeczy, aby tylko szkodzić Zjednoczeniu 2* 
wodowemu Polskiemu. .

Kzmrśw w Rybnickiem. (Odpowie d i K
, T1 fnn ł Am W c\wvTr"h v/VTwwł stfVh I1-Korfantemu). W swoich wywodach _ 

przyczynami złego rezultatu wyborczego t 
dzi p. Korfanty, że w Knurowie, chociaż u-Zw
nicy Polacy na kopalni skarbowej są zajęci, ^
dnakowoż wybory haniebnie wypadły. Jest P# - 
da, że wyższi urzędnicy kopalniani tutejsi . 
Polakami, ale co za różnica zachodzi miedzy 
mi i dawniejszymi niemieckimi urzędnikami 
względem narodowym. Dawniej niemieccy 
nicy bardzo uważali na usposobienie polity 
swych robotników, a żaden robotnik Polak 
mógł na łaskę ich liczyć, wszak jeszcze nawet h 
za Polski, niemieccy urzędnicy wyrzucają. r. 
miejscu robotnika* gdy agituje za polską b# 
jak n. p. w Silesii Paru szewskiej. A nasi 
źniejsi urzędnicy Polacy są jakby obojętni na ^ 
chowanie sie polityczne i narodowe robotnik e 
ich często nawet znani wrogowie polskości ss 
nich -uprzywilejowani, a robotnicy polscy są ^ 
lej poniewierani. Urzędnik polski nie chce 
komo różnicy robić miedzy robotnikami po 
sku lub po niemiecku usposobionymi. Nie d#, 
że po polsku usposobieni robotnicy są zniechCv 
ni do Polski, a po niemiecku usposobieni się ^

kopalni br­zuch walaj a i nawet w robocie 
sklej agitują przeciwko Polsce! Ale co gorszy . 
rzędnicy niżsi są często zakapturzeni zaprzan _ 
udawaj ący u wyższych polskich urzędników 
rących Polaków. I ci renegaci górnośląscy,.^ 
czą robotnika Polaka, a wyszczególniają rob1^ _
ka po niemiecku usposobionego. Tak w
wie sztygar mający maszynistwo pod sobą P* ga 
jest takim okazem. Dlatego jego podwładni ^ 
-----,--------------:--- --------------- : Polski. 1wnet po większej części wrogami cvid-?- ^ 
samo p. KI. mający oddział elektryczny pod - y
jest kutym niemcem. I jego oddział jest j
z niemieckiego usposobienia. I mogłem 3 et@c%e,,
innych sztygarów wymienić. A dozorcy, c_z- t3j:
nie hajmsuty po większej części? Jak u 
zapewne i w Bielszowieach. Królewskiej 
i Chorzowie

Czerwjonka w Rybnickiem. (Protest
świadczeni e.) Od zarządu Centrali —“gW
żacyj polskich w Czeirwionee odebraliśmy 
pujące pismo z prośbą o zamieszczenie: W
cie Robotniczej“ Nr. 260 z dnia 12. 11. 1926 v ^ 

rondencji z Czerwi onkt podano świadom^ /lr
J#

respondenci; v jtyszywe informacje o p. inż. góm. Czesławie
kiewiczu, a mianowicie, że jest on moskalem 
cerem moskiewskim. Ntofejszem powyżsi® **

i



stu.ierojr « oaseagorycziiie oświadczamy, że p. też. 
teru. Czesław Jakóbktewlcz jest polakiem i wiel- 
kiin patriot» i pochodzi ze znanej ze swej poleko-

rodziny, oraz jest oficerem wojsk polskich (ka= 
c tan saperów raz.)

Bieriułtowy w Rybnjtckiem. (Z powodu 
w y b o r ó w.) Przeczytawszy artykuł p. t. ,,Z pu- 
Vv,odu wyborów“ w nr. 266 „Katolika Polskiego“, 
dowiedzieć mogę, że autor owego artykułu ma iu- 
bełną. słuszność, wyłu szczając dobitnie powody 
baszej kieski wyborczej. Autor atoli nie chciał 
Mbc się obawiał odisłonać wszystkie błędy naszych 
Zastępców, t. j. posłów na sejm śląski. Już cd sa- 
teogo początku sejmu śląskiego śledziłem i śledzę 
gazety nosze polskie, ale ani razu nie czytałem, 
i^by ci obrońcy i zastępcy ludu, przez który zo- 
*tali do wysokiej godność; poselskiej wyniesieni, 
•ab terali głos o krzywdach ludu roboczego o wy- 
*ysku przez pracodawców. Jedni copra wda są 
dziielni, ale ich bardzo mała liczba., ich głosy weka- 
^.iące na nędzę robotniczą przebrzmiały, nie 
Znajdując posłuchu: drudzy, którzy ofiarują na- 
ł^et swoje miesięczne pensje na ratowanie robot- 
ni’ka, a tych tylko jednostki; jedni znowu nie tro­
szczą się o bliźniego, starają się tylko o swój byt; 
a zaś inni oddawali się hulatyce, co widząc lud, 
habiehał coraz więcej wstrętu do osób. mianu ią- 
cych się być zastępcami ludu. Lud przyglądając 
% rozrzutności, nie może pojąć, że jedni pracując 
w znoju t pocie, nie mogą zarobić ant Chleb dla 
@%Tch rodzin, podczas gdy inni, mając wszystkie -

w bród, nie odczuwają nędzy i niedostatku bie- 
doka. Nieraz jeszcze na dobitkę tego wszystkiego 
tekst się nasłuchać szyderczych słów, jeżeli się 
J£ała, przed urzędnikiem, przybyłym z Galicji na 
yórny Śląsk. Wobec tego wszystkiego nie trzeba 
% dziwić, że robotnik nie może zapomnieć cza» 
Sów przedwojennych, kiedy to mójił taniej żyć, jak 
^ obecnych czasach. Aczkolwiek zboża w naszej 
|°lscę jest dosyć, to robotnik-gómik nie zarobi ty- 
w aby móc dla swej rodziny kupić Chleba, bo- jest 
tebgi. a cóż dopiero mówić o tłuszczach^ które 
tebotn# tak niezbędnie potrzebuje, aby móc p-ra- 
^Wać. Wseystikie te niedomagania przyczyniają 
“ę do budzenia niechęci w robotniku. Robotnik 
łI has wprawdzie nie płaci podatku pośredniego. 
®’e mając liczną rodzinę, którą mus; żywić, must 
plaicić tern wiecej podatku bezpośredniego, który 
lest nałożony na wszystkie artykuły dziennej po- 
tezeby. Przykłady: Zapali się zapałkę już poda- 
%, posoli s# potrawy zaś podatek, zapali sie fąk

zaś podatek i to tego można naliczyć za mie­
ląc dziesiątki złotych. Mojem zdaniem u nas mo- 
2* by£ inaczej i nie będiz"n się miał robotnik na co 
Wl(ś. Niezadowolony.

Wiadomości z Polski.
. Gródek Jagielloński. (Wielki pożar). 
Na 16 listopada hr. wieczorem, wybuchł pożar 
f gminie Żelów, powiat Gródek ^ Jagielloński. 
Płonęło 21 zabudowań gospodarskich. Szkoda 
^osi 400 do 500 tysięcy złotych. Przyczyna po 
^■Pi naraizde nieznana.

Pulawv. (Zabił żonę ^ oczach księ-

f-Tzyła swe niezwykła tragedia maizens».a. meid 
a Andrzej Wawer, zgłosił sie do miejscowego 
teoboszcza kg. Sitkiowskiego z prośba o pogodze- 
'je go z żoną Felicja. Proboszcz zaprosił malzen- 
two do siebie. W rozmowie żona oświadczyła iz 

rozwodu, w przeciwnym bowiem ramp u n 
Ne z domu. Wówczas zrozpaczony rnaz wyjął 
'te'olwer i położył ja trupem w oczach k „ za-

* Z ruchu Narodowego Związku Powstaocnw i 
ytych Żołnierzy. Zebranie Koła C h o r z o w Na- 

>*u°>vego Zw. Powst. i B. Żołnierzy odbędzie się 
(r teedziclę, dnia 21 listopada br. o godzinie 18,30 
W; wieczorem w lokalu p. Kaczmarskiego przy 

Król. Huckiej Referent Zarządu Głównego 
^ybędzie.

> Żebranie Koła Chebzie Narodowego Zw, 
2l x,Vst. i B, Żołnierzy odbędzie się w niedzielę, dnia 
K/’stopada br. o godzinie 2 (14) po południu w !o- 

D. Miarki przy ulicy Dworcowej. Koło zapra- 
Wszystkich powstańców i b. żołnierzy, którzy

r. r««rt ł-1 i /~i -r / j 1 O VOTl T O 1' , |^J-' |ychczas się jeszcze nie zdeklarował
•Patyków — o łaskawe przybycie, ażeby utwó-
j Potęgi e Koło w naszej starej miejscowość'

ök)Dzte- Jako referent przybędzie p. Bronisław 
hi -ek, prezes Narodowego Zw. Powst. i E. Zoł- 

-fzy Koła Orzegów.
0 Wielkie Hajduki. W niedzielę, dnia 21 listopada 
„b .dżinie 18 odbędzie się w lokalu restauracji 
j.°d Strzechą“ w Wielkich Hajdukach przy ulicy 
L’,a. Sobieskiego nr. 7 (u p. Śmiałka) plenarne ze- 
y, nie Towarzystwa śpiewu „Słowiezek“. Ze 
sh7!?du na ważność obrad, zarząd tegóż towarzy- 
tviv apeluje do wszystkich lubowników śpiewu nie- 
i>,!5° do członków, ażeby na zebranie powyższe

Wielkie Hajduki. Zebranie plenarne Towarzy- 
* V %imn. „Sokół“ odbędzie się w niedzielę, dnia 
b ‘'-szpada o godzinie 16 w lokalu oberży Hutniczej

ulicy Kaima.' Na zebrania będą bardzo ważne 
' 9"Wy omawiane. Zarząd.

Ceny large
Katowicki® ceny ziemiopłodów

z dni/: 19 listopada 1926 roku.
Płacono za lud kilogramów franko stacja wo­

jewódzka w walucie zlotowej: Pszenica 48—53.
Żyto 42—44. Owies 34—35. Jęczmień 40—44. Ma­
kuch lniany 47,75—48,75. Makuch rzepakowy 37,75 
do 38,75. Osucie pszeniczne 27,25—28,25. Osucie 
rżane 27,75—28,50. Tendencja spokojna.

Poznańsko giełda zbożowa 
z dnia 19 listopada 1926 r.

Żyto 38,50—39,50. Pszenica 48—51. Jęczmień 
28—31 Jęczmień browarowy 32,50—31. Owies 
32—43. Mąka żytnią 70 proc. 56,25. Mąka pszen­
na 65 proc. 57,75. Mąka pszenna 70 proc. 71,50 do 
74,50. Ospa pszenna 28. Ospa żytnia 27—28. Groch 
polny 57—62. Groch Wiktoria 82—92. Gorcz\ca 
70—90. Ziemniaki fabryczne 16 proc. 6,60.

Berlińska giełda zbożowa 
z dnia 19 listopada 1926 r.

Pszenica 274—277. Żyto 225—2,35. Jęczmień 
jar. browarowy 220—252. Owies 185—193. Mąka 
pszenna 35,40—38,75. Mąka żytnia 32.75—34,50. 
Ospa pszenna 12,25. Ospa żytnia 12,00. Groch 
Wiktoija 59—62. Groch drobny jadalny 36—40- 
Groch pastewny 21—24. Peluszka 20—22. Wyka 
23 - 25. Łubin żółty 14,50—15,50. Kuchy rzepako­
we 16,20—16,90. Wytłoki suche 9,50—9,80. Me- 
Iassa 19—19,50.

Giełdy pieniężne.
Katowickie kursy bankowe 
z dnia 19 listopada 1926 roku.

Płacono: za 100 złotych 46,45 marek niemiec- 
kich; za 100 marek niemieckich 215,25 złotych; za 
dolara amerykańskiego 9,03 złotych; za 100 fran- 
ków szwajcarskich 175 złotych.'
Waluty zagraniczne ma glcMzie warszawskiej 

w dniu 18 listopada 1926 roku.
Płacono: za dolara amerykańskiego 8,98 zło­

tych; za futut szterlingów angielskich 43,60 złotych; 
za 100 franków francuskich 31,42 złotych; za 100 
szylingów austriackich 126.86 złotych; za 100 koron 
czeskich 26,66 złotych; za 100 lirów włoskich 38,53 
złotych; za 100 franków belgijskich 125,29 złotych; 
za IGO franków szwajcarskich 173,57 złotych; za 
100 guldenów holenderskich 359,80 złotych.

Kurs złotego na giełdach zagranicznych 
w dniu 18 listopada 1926 r.

Płacono: W Nowym Jor ku za 100 złotych 
U dolarów; ,w Londynie za funt szterlingów 
43,50 złotych; wurychu za 100 złotych 57,50 do 
57,75 franków szwajcarskich; w W i e d n i u za 100 
złotych 78.60 szylingów.

Ze sądów.
Wielka rozprawa sądowa przeciwko komunistom.

W ciągu drugiego dnia rozprawy przesłucha­
no wszystkich oskarżonych i zaczęto przesłuchi­
wać świadków. Z powodu tego, że prawie wszy­
scy oskarżeni tłumaczą się jednakowo, to znaczy 
że do winy się nie przyznają, podajemy tylko cie­
kawsze momenty z zeznań niektórych oskarżo­
nych.

Oskarżony Stanisław Tadaj z Warszawy od­
powiada krótko z namysłem, widać po nim, że sta­
ra się dawać takie odpowiedzi, aby się nie wsypać. 
Przyjechał na Śląsk organizować kółka młodzie­
ży komunistycznej. Na pytanie, czy go kto wysłał 
odpowiada, że nie. Przyjechał sam dobrowolnie. 
Przybranego nazwiska „Bogusław“ nie używał. 
Przyjechał wprost do tek. Warzechy, którego a» 
dres miał z Warszawy z C. K. K. Więc wynika z 
tągo, że przyjechał na Śląsk po poprzedniem poro­
zumieniu sję z central nenii władzami komunlsty- 
cznemi w Warszawie, do czego w ostateczności 
się przyznaje.

Osk- Emanuel Osadnik z Król. Huty, Paweł 
Komandor z Świętochłowic, wybrany przez komu­
nistów do rady gminnej w Świętochłowicach, i In­
ni oskarżeni do winy się nie przyznają. W ruchu 
komunistycznym żadnego udziału nie brali, na 
zebraniach i wiecach komunistycznych też nie by­
wali. Za każdym razem ’konfrontowano ich z osk. 
Warzechą., który dokładnie przypomina im, kiedy 
bywały zebrania w Król. Hucie, Świętochłowicach 
lub Chropaięzow le i kto z oskarżonych na nich był 
i przemawiał. Wszyscy oskarżeni stanowczo wy* 
pierają. się. aby byli na —zebraniach. Z powo­
du ciągłych konfrontacji oskarżonych z Warzechą 
przekonano się, że osk. Warzecha mii fenomalna 
pamięć, gdyż za każdym razem przypomina sobie 
dokładnie datę. miejsce zebrania i obecnych na 
nim oskarżonych, a nawet treść przemówień nie­
których z oskarżonych. Po sprawdzeniu z zezna­
niami jego złożonemi przez niego na policji i u sę­
dziego śledczego okazało się. że zeznania, jego obe­
cne są zgodne z poprzedni cmi

Oskarżona Eigerówna została skarcona przez 
przewodniczącego sadu za ironiczne uśmiechy i 
wprost wyżywiające za chowanie sie wobec sądu^co 
wcale nie świadczy o jej wysokiej tetehgencu, jak 
zaznaczył przewodniczący. Prawie wszyscy os­
karżeni tłumacza się tern, że uczestniczyli na ze­
braniach bezrobotnych, ale nie komunistycznych. 
Nawet za jmowali w komitetach hewobotnycfe stor

liowtste. walczyli o polepszenie .bytu bezrobot­
nych ; za to zostali przez policie zaliczeni do ko­
munistów.

Wesołość na sali wywołało tłumaczenie się 
oskarżonego Walentego Serafina, pochodzącego 
z kresów wschodnich. Na pytanie przewodniczą- 
cego czy cn użvwał pseudonimu (przybranego, na­
zwiska) „Grom“ lub „Borys“, oskarżony z całą 
naiwnością zaznacza, że z korni ustami nie młał 
nic wspólnego i żadnego pana „Pseudomima“ nie 
zna Oskarżony był żołnierzem w polakiem woj­
sku i odważnie walczył na. froncie, dlatego też te­
raz gdy został zredukowany z pracy, odważnie 
w ystępował na zebraniach bezrobotnych, aby wy­
walczyć dla nich pracę. .

Charakterystyczne było tłumaczenie się wszy- 
stikich oskarżonych, że każdy z nich znalazł ulotki 
komunistyczne, druki, odezwy i okólniki komunł- 
styrone, zabrane u nich podczas rewizji.

" Dalszy ciąg roznrawv podany będzie w na­
stępnym numerze. (W. TC.) __ '

CieSsee eunarzenla s 1. a. II.
(Zgnilizna moralna w niemieckim związku za= 

wodowym).
Wielkie poruszenie wśród sfer niemieckich, 

a szczególnie w szeregach „Katholische Volkspar­
tei“ wwwołał otwarty list Antoniego Schreibera 
do członków D. H. V. Deutschnationalein Han 
dlungsgehilfenWorband (Katowice, ul. św. Jana 
L. 10). Autor tego listu jest. byłym pracownikiem 
D I-L V. i zna nawskróś stosunki panujące w <r 
bozie niemieckim. Pominąwszy sprawę niewiar 
ściwego postępowania D. H. V. ze swoimi pracow* 
nikarni, którym wystawia nader wadliwe świa* 
dectwa,’ zarzuca autor związkowi, że toleruje czy­
ny nieetyczne, jak: uraz cielesny, denuncjacją 
kradzież listów i wymuszanie.

Bardzo kompromitujące są wynurzenia o 
kierowniku D. H. V. Grimlitzy, który w sposób 
intrygancki o innych związkach niemieckich roz­
siewał wieści, że sprzyjają sprawie polskiej i 
zdradzają zagrożoną niemczyznę na Śląsku. Ce­
lem tych kłamstw było utwierdzenie Berlina w 
przekonaniu, *że jedynie D. H. V. jest ostoją wier­
nych Niemców w Polsce. Idąc śladem innych, 
którzy za granicą chcą uchodzić za męczenni­
ków, puszczał Grimlitza nieprawdziwe notatki 
do gazet niemieckich w Niemczech, że w mie­
szkaniu i biurach odbyły się rewizje. W rozsze* 
rzaniu wieści o rzekomych gwałtach i nieludz- 
kiem obchodzeniu się władz polskich z Niemca­
mi, pomagał Grimlitzy centralny organ D. B. V. 
w Niemczech, „Deutsche HandelsAVacht“, który 
i na Śląsku Polskim w setkach egzemplarzy się 
rozchodzi. Organ „Handelswacht“ do tego stop­
nia był nieprawdomówny, że nawet zniekształcał 
treść wyroków sądów polskich na korzyść D. H, 
V. i Grimlitzy.

Zaskarżony o uraz cielesny i kradzież listów 
— czem się także zajął prokurator — nie przy­
chodził Grimlitza na terminy. Sad był nawet 

zmuszony zarządzić przymusowe przyprowadze­
nie. Ponieważ zachodziła obawa, że Grimlitza u* 
cieknie za granicę, wydano nakaz aresztowania 
go. Grimlitza potrafił się jednakże wykręcić, o- 
biecując, że nie zbiegnie, a ńa dowód tego złożył 
swój paszport do aktów sądowych. Następny ter­
min miał się odbyć 8 września, a 4gro, t. j. 2 dni 
przed terminem uciekł osławiony męczennik do
Rechenbach.

Przytaczając jeszcze kilka faktów o oszu­
stwach małżeńskich, bardzo słusznie wzmianku­
je autor otwartego listu, że winę aa ucieczkę do 
Niemiec ponosi także kierownictwo związku, 
które napewno wiedziało o zamiarach podpory. 
„Katholische Volkspartei“ i niemczyzny. Choćby 
jedynie ten fakt wskazuje na to, że obecny na* 
stępca Grimlitzy sprawował czynności już przed 
ucieczką. Niechaj dlatego komisarz demobili zas 
cyjny w zastępstwie manistra pracy i opieki spo­
łecznej zbada sprawę i zastanowi się nad tem, 
czy wobec takich zajść nie należałoby odebrać 
Deutschnationaler Handlungsgehilfen Verband 
legitymacji aktywnej i możności sprawowania 
czynności związku zawodowego. Tak samo, jak 
się gazetom zagranicznym odbiera debit za świa­
dome szerzenie oszczerczych wieści, powinno się 
uniemożliwiać agendy zasilające wrogą prasę w 
wiadomości zohydzające władze polskie.

Zawody o puhar.
Rozgrywki o puhar prezesa G. O. Z. P. N. 

p. Fliegera zbliżają się ku końcowi a w bieżącą nie­
dzielę ujrzymy już półfinały, które zadecydują osta­
tecznie, które kluby czeka zaszczyt wejścia do fina­
łowej walki o zaszczytny tytuł mistrza puiharowe- 
20. Omawiając horoskopy poniższych spotkań 
wejść mogą z tychże jako zwycięscy mistrz okrę- 
gowy K. S. Ruch i K. S. 06 Załęże — obydwie dru­
żyny, które także iw ubiegłym roku doszły do fina- 
łu rozgrywek o wspomniany wyżej puhar.

Półfinały te wzbudziły w kołach sportowych 
Górnego Śląska zrazumiałe zainteresowanie i nie-



cej niedzieli.
Boisko K. S. Ruch w Wielkich Hajdukach.

K. S. Ruch Wielkie Hajduki —Zjednoczeni Przy­
jaciele Sportu Król. Huta.
Boisko K. S. 06 Załęże w Katowicach.

K. S. Załeże — K- S. Iskra Siemianowice.
Rozgrywki przyjacielskie.

Pozatem odbędzie się cały szereg zawodów 
przyjacielskich, także ciekawie i interesująco się 
zapowiadających a mianowicie:
Boisko 06 w Mysłowicach.

K. S. 06 Mysłowice — K. S. Pogoń Katowice. 
Boisko 1. F. C. w Katowicach.

I. F. C. Katowice — Preussen Zaborze, 
boisko Kolejowego K. S. w Katowicach.

Kolejowy K. S. Katowice — K. S. Orzeł Wetno- 
wiec.
Boisko K. S. Siavji w Rudzie.

K. S. Slavia Ruda — K. S. Naprzód Lipiny. 
Boisko K. S. Roździenia w Szopienicach.

K. S. Roździeń-Szopienice — K. S. 07 Siemia­
nowice.
Boisko K. S. Zgody w Zgodzie.

K. S. Zgoda — K. S. 25 Wełno wiec.
Boisko K. S. śląska w Tarnowskich Górach.

K S. Śląsk Tarnowskie Góry — K. S. Sparta 
Piekary.
Boisko Policyjnego K. S. w Katowicach.

PoHeyyw K. 8. Katowice — K. S. Rybnik 20. 
Pojwój PoVcvjnego K. S. pod wytrwanem kie­

rownictwem kierownika sekcji piłki nożnej p. korni 
; *3rza Urbańczyka w szalonym tempie postępuje na­

przód.

u x OVH4.JY jUłiiOio W, Z s V - (
nów urzędników policyjnych, złożoną z dwuch dru­
żyn, które już w bieżącą niedzielę przystępują do 
pierwszych zawodów.

Zatem klub ich składa się z 5 drużyn czyli ra­
zem z rezerwami z około 60 czynnych graczy.

Policyjny K. S. Katowice jest największym i 
najsilniejszym sportowym klubem policyjnym w 
Polsce ,a jedyny klub na Górnym Śląsku posiada­
jący na własnem boisku krytą trybunę.

Zaciętą walkę stoczą kolejarze z Orłem o pry­
mat w lidze „B“, do której zaliczony został także 
i Orzeł.

Obydwie drużyny znajdują się w doskonałych 
formach, zatem zacięcie i równemi syansami wal­
czyć będą o zwycięstwo.

S. M. P. Wielkie Hajduki — K. S. Powstaniec 
KHmzowiec rezerwa 2 : 0.

S. M. P. Wielkie Hajduki II — K. S. Powstaniec 
KHmzowiec I młod. 3 :2.

—oOo—

Zawody piłki nożnej na boisko K. S. Ruch 
Wielkie Hajduki 

dnia 21 listopada br.
o puhar prezesa G. Z. O. P. N. p. Fliegera.

Przyjaciele Sportu Król. Huta — K. S. Ruch Wielkie 
Hajduki, mistrz Górnego Śląska.

Sensacyjne zawody piłki nożnej odgrywać się 
będą w dniu 21 bm. na boisku K. S. Ruch WMkie 
Hajduki. Przyjaciele Sportu Król. Huta, którzy 
kwalifikują się do półfinału o puhar bowiem przed­
stawiają bardzo groźnego przeciwnika, biorąc pod 
uwagę ich zwycięstwo nad K. S. Amatorski, Pogoń 
Katowice. Nanrzód Lipiny.

K. ä. Ruch oęuzie więc musiał dołożyć wsad- 
kich możliwości, ażeby nie być zaskoczony jaka* 
niespodzianką.

W dniu tym spotkają się również do półfW* 
K. S. 06 Katowice i K. S. Iskra Siemianowice. ZwT" 
ciężcy obu zawodów spotkają się później do walk' 
końcowej o puhar.

K. S. Ruch jednakże zamierza dołożyć wszel­
kich starań, ażeby ponownie wyjść w posiadani 
tegoż puharu. Dlatego też zawody te będą ®a 
ogółu bardzo interesujące.

K. S. Ruch apeluje więc do wszystkich hrbowtd' 
ków sportu, ażeby na zawody powyższe łicztfle 
przybyli.

Początek zawodów o godzinie 14%.

Piłkarskie mistrzostwa Polski.
W mistrzostwie piłkarskiem Polski prowadź' 

w dalszym ciągu Pogoń Lwów (4 pkt.) przed Wart3 
Poznań (3 nkt.) i Polonią Warszawa (1 pkt.).

Mecz Warta i Polonia rozegrany zostanie * 
dniu 21 bm. w Warszawie, zaś w dniu 28 bm. od1^' 
dzie się mecz Pogoń — Polonia we Lwowie, któn 
ostatecznie zadecyduje, komu przypadnie w udzia“ 
największy zaszczyt tytuł mistrza Polska.

Największe szanse posiada już czterohrofttf 
mistrz Polski Po?oń Lwów.

Nakładem „Katolika Polskiego“ spółki wydawni­
czej z ograniczona odpowiedzialnością w Katowi­
cach. Za redakcje odpowiada Franciszek Go­
dula Drukiem Drukowi! KatoHckiol. spółki * 
ograniczona porelca w Katowicach - Załężu. ulfc*
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m MHEMLHE Kafoeire
Od 19-go listopada l92b r,

Kurie; Mi
dwie części 20 aktów w jednym seansie 

trwać będzie 2 i pół godziny.
Film o najwyższem napięciu. Finn o ży­
wiołowej akcji. Film który każdemu po­
dobać się musi. Zdjęcia tego filmu są 
kolorowe. Udział bierze tysiące aktorów 
Orkiestra składająca się z 20 ludzi. — 
Karty wolnego v. stępu nieważne. Z po­
wodu wysokich kosztów tego filmu ce­
ny biletów podwyższone o 50 groszy 

na wszystkie m e sca.

Wynajmę od 1. stycznia 1927

skied tomów kolonialnych
jedyny na miejscu z pomieszkaniem w Suminc, 
jgowiat rybnicki.
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Colosseum, M. Huta
ul. Vv olności 48. Tel. 13Ö4 i 1610.
Od czwartku, dnia 18 listopada br. 

Najnowszy szlagier Ufy

RsliteiteerRß
Wspaniały dramat dworski w 8 aktach. 

W rolach głównych 
Willy Fr tsch — Lucy Doraine 

Bo ttgo: p ersszarzędna farsa 2-aktowa.
W przylotów, złodziej z Bagdadu.

WIELKI WYBÓR

MEBLI
własnej stolarni i tapiterni po eenaeh libr.

poleca E. WINKLER
ul, Kościelca 8 RYBNIK ul. św. Jana 2 

Telefon 1044.

Posadzki kamionkowe m ple 
kafelki glazurowane na Ściany 

rury kniionkowe, tiochówki. m 
trzciny sutkowe, wapno, cement
Stały skład! Stały skład!

Hurtownia materiałów budowlanych
PBfflał Fr. Wi8czor2lt, Kntoylct

Biuro i magazyn przy ulicy Warszawskiej 60 
Telefon 740.

MEBLE
wszelkiego rodzaju poleca najtaniej i na najdo 

godniejszych warunkach

„Warszawski Skład Mebli"
KATOWICE, ml. Młyńska Nr. 5. 
KROI*. HUTA, ml. Welmośeł Ir. I

gemami.'.
wszelkiego rodzaju, SS*1 
gćtnte z s anale jak c'e 
pienia pluć. serca, źola“’ 
nerek, astma, garlics. c 
krz)ca, choroby kcb,eC7 

, dziecięce, skórne i ' 
leczę x najlepszym wynikiem sposobe®1

Sisciiemji, Homeopatii i zioła®1'
Promienie fioletowe, masaż, 
badanie plwocin, moczu itd. .

Ciężko chorych odwiedza się wszędz*® 
na żadanie.Zylfłod Frzyrodniczc-lECznfozi

CMiessoM, Król. Huta,
ulica Dąbrowskiego 16, I-piętro. j

Godz. przyjęć: 9-12 i 3-6, w niedz. i święta f

Oszczędności
małe i większe sumy przyjmujemy i oproce*1^ 
wujemv na dogodnych warunkach. Polec**^ 
również nasze skarbonki metalowe. Co do der 
zytów zachowujemy ścisłą tajemnicę urzędo*’ 
Dyskontujemy weksle i załatwiamy wszelkie tf?fl 
akcje wchodzące w zakres nasze) działalność'- ^ 

za zobowiązania M ejski Kasy Oszczędne* 
odpowiada cały maiątek miasta Katowic wy0^ 
s ący blisko 80 milionów Zł.

MiejsKa la OmwM w Mtrf
ul. Pocziowa nr. 7

Instytucja pupilarnej pewno^ 
kuratorium: „

Dr. Górnik, Bieleje«^
Prezydent miasta. Radca m'el

♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦

zew, plow, kotw®
Stoning, dentysta t„

Rybnik, ulica Sobieskiego

♦♦ ♦♦♦♦♦»♦♦♦♦■ »jź

Ogłoszenie
Niniejszem podaje się do 

mości, że od dnia 22-go do 23-go »s 
pada br. zostanie zamknięta szosa W 
ków—Michalkowice.

Objazd przez Siemianowice 
Katowice, dnia 17. listopada 1^2® 

(—) Dr. Seidler 
prezes Wydziału Powiatowi*

Baczność Filateliści 1
Poszukuję polskie znaczki. 

nadeśle 50—300 dopłat i urzędy 
wych, otrzyma tą samą ilość ** 
granicznych i zamorskich.

Fr- Godula
Katowice, Rynek nr. 12



Ogólnie uważa się publikacje statystyczne za 
jjtttłne, a co najwyżej ciekawe tylko dla specjal­
nymi działami wiedzy interesujących się fachów- 
Co\y — Dużo oczywiście zależy od sposobu „ po­
dania takich zestawień cyfrowych, tak, ażeby su- 
the cyfry umiały przemówić nawet do „niewtaje­
mniczonych“ żywym, barwnym językiem. Fanta- 
fjn ludzka domaga się bowiem przedstawień pla= 
®|ycznych. Dlatego dawno już używano do uroz­
maicenia i okraszenia statystyk wykresów grafi­
sch, fotografji, obrazów itp.
, Ostatnio duży krok naprzód na drodze poipu- 
yfyzacji statystyki uczyniło niemieckie wydaw- 
JJet-Wp serji statystyk pt- „Świat w cyfrach“, po­
rastające pod kierownictwem profesora unłwer- 
^tetn berlińskiego L. Bortkiewicza. To czteroto« 
r°we dzieło jest jednam z najbardziej interesu- 
i^ych w niemieckiej produkcji książkowej. Łą- 
Jy ono w sobie doskonale sztukę przystępnego ; 
Rolnie zrozumiałego ujęcia treści z mnogością 

jęknie wykonanych, barwnych tablic graficznych 
zawiera strona po stronie rzeczy, o których się 

me wie, a które — wiedzieć warto.
>. Zapizyna się ono od cyfrowego przedstawienia: 

*©mi i ludzkiej. Otóż dowiadujemy się, że tej 
gkxnt“ jest właściwie malutko, na naszym świc- 
Jj* ko ona czyli ląd stały zajmuje tylko 29 proc. 
wiłej powierzchni kul; ziemskiej, czyli 146 i pól mi- 
J°nóvy km. kwadratowych. Resztę tj. 79 proc. czy- 
p i pół milionów km. kwadr, zajmują wody.

*P%atem ląd stały koncentruje się przeważnie na 
p fuli północnej, która wi 39 proc. składa się z 

podczas gdy półkula południowa ma jej 
ledwie 19 proc. Obliczono, że ogólna masa wód 

ryńos! 1330 mil jonów km. sześć., najgłębsze micj- 
e na Oceanie Spokojnym ma 9400 m., podczas 

g:y najwyższy szczyt na lądzie stałym, Mount 
kindest ma. 8882 m. Europa swoim 4810 m. wyso= 
Jp- Mont Blanc nie ma się czego tak bardzo znów 
v pańć, została ona pod tym -względem zupełnie 
Mptą przez inne części świata: Ameryka pn. ma 

Kjinley wysoki 6240 m., Ameryka pd. Aconca- 
^ 7040 m. Afryka Kilimandżaro 6010 na, a Au- 
V. a1ja Mont Victoria 510 m. Również nie Europie 
^py^zło dzierżyć palmę pierwszeństwa, jeśli o 
j pRość rzek chodzi. Dzierży ją Ameryka ze śwo- 
”p730 km. długą Missipi.
^Następnie rozpatruje się w „Święcie cyfr“ spra­
ch t zw. państwa światowego, jakiem ongiś było 
j/pTistwo rzymskie, nie mające rywali ani nikogo 
jykad sobą na kuli ziemskiej. Państwo to skupi a- 
Ą.jy swych prowincjach rozrzuconych w Europie, 

j Afryce 14 różnych ludów w sumie tylko 
3 hliljonów ludności. — Ale skoro Europa miała 

U wieku 100 mil jonów mieszkańców, to wr. 
Lro liczba ich wynosiła 449 mil jonów. A najwię- 
i zy ich przyrost zaznaczył się dopiero w 19 wie* 
O br> w r. 1800 było w Europie dópicro-187 mili i o- 

xv mieszkańców.
L Co do ras, to dowiadujemy się, że rasa biała, 
w“0lRcrm ano wie, Semici i I-I amici mają przewagę 
ton d ogółu mieszkańców naszej planety i liczą 

hiiljoaiöw członków, czyi; 50.5 proc. wszystkich 
t>, na ziemi, przy ozom zalicza się do „białych“ 
pjkbisów, Irańczyków, Arabów. Nubijczyków, 
v.1 )i er ów, Koptów i Somailów. Słowian jest 154 
vJł°ńów, Romanów 167 miljonów, Germanów ~68
-'lianów.

O ^ języków najbardziej popularnym na kuli 
g;.,?biej j©st, wbrew ogólnie przyjętemu mme- 
ft^biu, że językami świata wem t są: amgieMu,
^/^cuiski, niemiecki i hiszpański, język chiński, 

Tlńn mówi 435 miii jonów ludzi, potem idzie hin- 
którym mówi 230 miljonów, potem dopiero, 

thj,^o w tyle angielski, bo mówi nim tylko 163 
^kaiów ludzi, potem niemiecki: 91 miljonów, ni­

oski 80, rosyjski 70, francuski 45, włoski 41 
bL, ^Qdzi się ogólnie na świecie, że jest więcej ko- 
ihh ńiż mężczyzn, statystyka wykazuje jednak co
v ”0Dr» C14.----- x_n__—r T?nn»nmtA crniytiAka i«0, Stan taki istnieje tylko w Europie, gdzie 
c^p -PO mężczyzn przypada 1024 kobiety W innych 
t)lp a]aeh świata natomiast rzecz ma się od wrót* 
>r \ W Azji na 1000 mężczyzn przypada 958 kobiet, 
k<i a^eiyce 973, w Afryce 968, zaś w Australii tyl- 

<2. .— Kobiety za to dłużej żyją od_ mężczyzn. 
W y jakim wieku zawiera się najwięcej mai-
Itojdwi w Niemczech, na 10.000 zawartych w r. 

hiałżeństw tylko 7 mężczyzn i 142 kobiet h- 
Poniżej 20 lat a 52 mężczyzn i 5 kobiet po- 

60 lat. — Ogólnie wynika ze statystyki, ze 
thp. Zawierania małżeństw tak dla kobiet jak dla 
c^02yzn leży między 20—30 r. życia a to w Niem- 
l}ę.2>b i Anglji natomiast we Francji największa 
wr*1 dziewcząt wstępuję w związki małżeńskie 
tą;p5 25 rokiem życia. — Na pytanie w jakim 

zawiera'się małżeństwa, statystyka 
Ij^Mada, że w Niemcezch w maju, wrześniu i 

Padzie, we Francji we wrześniu, w Anstrji w 
-‘hi. no Wan-wa.»!» w li dnu mdzie i hitvm.J« na Węgrzech w listopadzie i lutym.

0tP,,V jakim miesiącu rodzi się najwięcej dzieci? 
typ! w Szwajcarii, Francji, Włoszech. Rum-unji, 
ty^z-ech, Austrii i Niemczech dzieje sie to w 

pomimo jego 28 czy 29 dni, ,a tylko w 
dzjeje snę to we wrześniu, który i w reisz* 

«Krtydpejskich krajów jest b. łubiany i stoi na 
miejscu co do liczby urodzin. — Nato- 

haimniej dzieci rodzi się w czerwcu.

Jaki zawód jest najpopularniejszy? Otóż, po- 
podobno — duchownych, w jakim też dożywa się 
późnego wieku. — Jeśli oznacz-ać będziemy pro­
centowo cyfrę śmiertelności w różnych zawodach 
to wynikną takie cyfry dla Europy: ogrodników 
umiera 108 proc., rolników 114 proc., rybaków 143 
proc., stolarzy 143 proc., piekarzy 172 proc., tka­
czy 186 pro-c,, krawców 189 proc., lekarzy 202 pro­
cent (!). rzeźników 211 proc., szynkarzy 274 proc., 
żebraków 338 proc.

Najbogatszym na świacie krajem jest Amery­
ka, ale mało komu wiadomo, że była ona już taką 
przed wielką wo jną. Bogactwo Stanów Zjedn. wy­
nosiło już w r. 1896 16.350 miljonów funtów sizterl. 
w czasie tym Niemcy miały 8052 miljonów, An- 
glja 11806, Francja 9.690 milj. Niemcy -stały więc 
na 4-tem miejscu. Skoro rozłożymy bogactwo kra­
ju na głowę danego obywatela, cyfry tak się przed 
stawią: Anglja z Wal ją z 317 funtów szt-, na głowę 
dzierży pierwsze w Europie miejsce, Stany Zjedn. 
z 237 f. szt. są na miejscu piatem, a Niemcy z 152 
f. szt. na jedenastem. — Przed -wojną rzecz się 
przedstawiała następująco w funtach szterl: Sta­
ny Zjedn. 42-000, Niemcy 16.550, Anglja z Irland ją 
14.500, Francja i Rosja 12.000. Po bogactwie kraju, 
siły obu walczących w Wielkiej wojnie partii — 
czteroprzymierzą przeciw dwuprzymierzu miały 
się 2:1, zaś po przystąpieniu Ameryki jak 4:1.

Ogólne bopactwo świata ocenia się po -wojnie 
na sumę 4000 mil jardów złotych marek niem. —'

Wojna pochłonęła z Bezpośrednich wydatków nie­
produktywnych 260 mil jardów dolarów, z pośred­
nich 90, zatem razem 350 miliardów dolarów czy» 
li 35 proc. bogactw całego świata! Od tego trzeba 
odjąć nadwyżkę produkcji nad konsumpcją jakieś 
20Ó—250 miliardów dok, tak, że czysta strata bo­
gactw ogólno-ś wiato wy ch w czasie wojny wynosi 
100—150 miliardów dolarów.

Najbogatsi znów ludzie żyją w Anglii, gdzie 
jest ponad 700 rodzin, których majątek wynosi 
przeciętnie 855.000 f. szt. W Francji natomiast gó- 
'ruje średni stan posiadania. W Niemczech w la­
tach 1918 i 1919 5500 ludzi stało się milionerami, 
t. zn. dwa razy więcej niż w przeciągu 20 poprze­
dnich lat.

Na koniec jeszcze parę wyjątków z dzieła, do­
tyczących statystyki zaludnienia wielkich miast

O tern, że Rzym był ongiś „centrem świata“ 
była już mowa, ale wówczas liczył on tylkc 
900.000 mieszkańców. Ale jest to cyfra, która me 
miała sobie równej przez więcej niż 1000 lat. w 
14 wieku Londyn liczył 35.200 mieszkańców, Pa- 
ryż 547.000, Rzym 153.000, Wiedeń 247.000, Berlin 
172 000 Najgwałtowniejszy przyrost ludności wi­
dzimy w N. Jorku, liczącym w r. 1800 ludności 
79 00Ó W w 1920 r. 5 620.000. DzWaj istnieję na 
ziemi 15 miast mających powyżej 1 miljona mie­
szkańców, a to 5 w Europie, 5 w Ameiyce i 5 w 
Azji.

Trzęsienie ziemi w Ameryce. <— Zamordowanie ge­
nerała.

W Ameryce południowej, gdzie mniejsze trzę­
sienia ziemi są prawie na porządku dziennym, dało 
się znowu we znaki groźniejsze trzęsienie, tym ra­
zem w państwie Nikaragua. Wielkie szkody ponio­
sło zwłaszcza miasto Managua, między innemi bu­
dynek rządowy i kościół katedralny są do tego u- 
szkodzone, że pytanie, czy nie będzie trzeba ich ro­
zebrać. O ile wiadomo, także kilkanaście osób przy- 
tem zostało zabitych.

Wtemże mieście Managua zamordowany zo­
stał general Diaz, naczelny dowódzca floty powie­
trznej, i to w ten sam dzień, w którym miasto na- 
wiedzione zostało trzęsieniem ziemi. Czynu tego 
dokonali prawdopodobnie jego wrogowie politycz­
ni z tego względu, że przy najbliższych wyborach 
na prezydenta republiki Niaragua zwolennicy jego 
zamierzali go wysunąć jako kandydata do prezy­
dentury.

Skandal, jakich mało.
W obecnych czasach powojennych przywykliś­

my iuż do niejednego skandalu, których nie brak w 
żadnym kraju, ale to, co teraz zaszło w Austrji, 
przechodzi jednak bodaj najśmielsze przypuszczenia.

Od pewnego czasu dokonano w mieście Salz­
burgu i w okolicy różnych śmiałych włamań i kra­
dzieży w mieszkaniach bogatych ludzi, a dziwnym 
sposobem nie można było podobno nigdy wyśledzić 
sprawców, którzy musieli być nie tylko dobrze o- 
beznani z urządzeniem wewnętrznem domów i wil 
okradzionych, ale nadto posiadać także wielka zna­
jomość wartości pokradzionych rzeczy, bo zabierali 
zawsze tylko przedmioty bardzo wartościowe, na 
których wartości jednak nie byłby się zwyczajny 
złodziej poznał. Między innemi okradziono także 
pałac księcia Henryka Ferdynanda i wflę byłego 
ministra Mandela. Policja i żandarmeria zdawała 
się być bezradną wobec śmiałych złodziej!,• między 
ludem jednakże utrzymywało się przekonanie, że 
władze dobrze wiedza, jacy to są złodzieje, tylko 
udawają, że nic nie wiedzą, bo oto rozchodzi się o 
nieudanych synów rodzin arystokratycznych. Za­
jął się tą sprawą ostatecznie jeden z posłów austria­
ckich i wytwoczył ją w sejmie. Z jego twierdzeń 
wynika, że złodziejami tymi są jakiś książę Thum- 
Taxis, jakiś hrabia Schaffgotsch, baron Tosi i syn 
okradzionego ministra Mandela. Poseł zarzucił po­
licji, że gdy do Salzburga sprowadzono jednego z 
zawołanych urzędników wiedeńskiej policji śledczej 
dla odszukania złodziei, władze policyjne miejscowe 
kazały mu natychmiast wracać, gdy ten wpadł na 
ślad właściwy.

Jeeli oskarżenie owego posła polega na praw­
dzie, to doczekaliśmy się rzeczywiście niesłychane­
go skandalu. Doszłoby więc już do tego, że baro­
nowie, hrabowie i książęta robią konkurencję, naj­
prostszym rzezimieszkom. — Z wielkim zacieka­
wieniem wyczekują teraz odpowiedzi rządowej na 
interpelację sejmową.

Rozwiązana zagadka.
Starsi czytelnicy gazet przypomną sobie nieza­

wodnie, jakiego to nadzwyczajnego znaczenia i 
wpływu na dworze ostatniego cara rosyjskiego za­
żywał mnich prawosławny Rasputin, któremu przy­
pisywano nawet własności cudotwórcze. Car po- 
prostu nie czynił żadnego kroku, nie zapytawszy 
sic poprzednio o radę i zdanie tego człowieka, zre­
sztą nie posiadającego żadnego większego wykształ­
cenia, który za to u innych osób u dworu był znie­
nawidzony. Rasputina zamordowano, ostatecznie
w roku 1916, co jednakże mniej jest wiadomem, to 
to, że już poprzednio usiłowano go otruć, ale bez­
skutecznie. W pałacu księcia Jussupoffa poczęs.o-

wane go słodkim kołaczem i słodkawem winem, za- 
prawi on em nader silną trucizną, zwana cyankah. Ku 
najwyższemu zdziwieniu wszystkich, trucizna nie 
wywarła na Rasputina żadnego wpływu, czego me 
umiano sobie wówczas w żaden sposób wytłuma­
czyć i co utwierdziło niejednego w przekonaniu, że 
Rasputin posiadał istotnie jakieś siły. cudotwórcze 
albo też był uprzedzony o zamachu, jaki nań upla- 
nowano i w jakiś sposób na to się przygotował. Te­
raz udało się pewnemu chemikowi wynaleźć rze­
czywistą przyczynę nieudania się zamachu. Oto 
stwierdził on przez kilkakrotne doświadczenia, po­
robione na zwierzętach, że cukier znosi całkowicie 
działanie użytej wówczas trucizny, a cukier znaj­
dował się wtedy tak w kołaczu jak i w winie, i ten 
cukier, a nie żaden cud Rasputina był powodem, że 
zamach chybił celu.

Nieszczęście kolejowe.
W pobliżu dworca kolejowego w Dergenthir. 

linji Berlin — Hamburg miał oddział robotników, 
liczący 20 głów, przełożyć jedną parę szyn, atoli 
już w 10 minut po rozpoczęciu pracy spotkało ich 
nieszczęście. Ustąpili oni wobec nadjeżdżającego 
pociągu na drugie szyny, nie wiedząc, bo ich wido­
cznie nikt ich o tern nie uprzedził, że prawie rów­
nocześnie miał nadjechać pociąg ze strony przeciw­
nej właśnie na tych drugich szynach. Ten wpadł 
na robotników w pełnym biegu i czterech z nich za­
bił na miejscu, dwóch tak pokaleczył, że później ró­
wnież umarli, kilkunastu zaś poranił mniej niebez­
piecznie. Jeden uszedł cało tylko przez to, że rzu­
cił sie na ziemię między szyny i tam przeleżał, aż 
pociąg nad nim przejechał. Wypadek ten nie świad­
czy wcale pochlebnie o odnośnej władzy kolejowej.

Huragany bez końca.
Wicher szalony, podobny do tych, jakie w o- 

statnich czasach kilkakrotnie nawiedziły Amerykę 
Północną, pojawił się w niedzielę ostatnią na wy­
spach Filipińskich na wschód od Azji położonych, a 
był zarazem połączony z trzęsieniem ziemi. Jak 
wiadomości z Ameryki głoszą, miała to być naj­
okropniejsza katastrofa, jaka w ostatnich latach dot­
knęła kulę ziemską. Bliższych szczegółów jeszcze 
nie doniesiono, ale to pewna, że ofiary w ludziach 
i szkody materialne, jakie to zajście spowodowało, 
są bardzo znaczne. Jakoś za często się podobne wy­
padki wydarzają, tak jakby być miały zapowiedzią 
wielkiego przewrotu w onych stronach.

Różowy djament.
Ze słynnego zamku francuskiego w Chantilly 

(Szantilji), który książę D‘Aumale (Domal), syn 
króla Ludwika. Filipa podarował Francji, skra* 
d'ziono mnóstwo kosztowności, mających także 
wielką wartość historyczną, zhiór złotych monet 
oraz wielki djament o blasku różowym. Są więk­
sze od niego, ale jega nadzwyczajna wartość po­
lega na tern, iż niema na świecie drugiego tak 
wielkiego diamentu z tak przepięknym różowym 
pohłysikiem. Wszystkie inne barwne djamenty są 
mniej cenione od czystego djamentu, tylko wła­
śnie ten djament przewyższa oennością i białe ze 
względu na swój nadzwyczajny urok. Skradziony 
djament znajdował się nieomal 300 lat w rodzinie 
książąt BouMxm-Con.de (Burbę-Kąde), a przed 
wojną ceniono go w przybliżeniu na 5 miljonów 
franków. Ponieważ naturalnie wprost niemożli- 
w em byłoby dla rabusiów spieniężyć djament tak 
znany, przeto istnieją przypuszczenia, że go rozbi­
ją na kilka.mniejszych, przez co naturalnie straci 
na wartości. Male djamenty bowiem sprzedaje się 
na wagę, a przy większych niema żadnej miary; 
u nich rozstrzyga wielkość, blask i kształt. Dotąd 
po złodziejach brak wszelkiego śladu
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TYLKO LNIANA‘BIELIZNA STOŁOWA JEST TRWAŁA*

LNIANA BIELIZNA STOŁOWA
BIAŁA i KOLOROWA

Garnitury stołowe z mereżką lub bez
Obrusy Jaequardowe (wzorzyste)

Serwety.

TKANINY CZYSTO LNIANE BIELONE NA ŁĄCE

Na życzenie możemy ewentualnie dostarczyć 
bieliznę stołową z wytkanemi znakami lub firma

BOBKA BIELIZNA JEST W UŻYCIU NAJTAŃSZA 
ABY MIEĆ DOBKĄ BIELIZNĘ NALEŻY ŻĄDAĆ Z MABdŁĄ

ZNAKOMITY DO HERBATY I WINA!
Tort kruccy (piaskowy) przyrządzony z Dra. Oetkera proszkiem 

czenia „Backin'", Dra. Oetkera mączką ,
dojtt
33#

Dodatki:
26 deka masła niesolonego ! 12 % deka mąki pszennej
25 deka cukru 1 12 % deka Dra. Oetkera mączki

4 jaja [„Gustin”
1 łyżeczkę Dra. Oetkera cukru wanilinowego 
1 łyżeczkę Dra. Oetkera proszku do pieczenia „Backin'*.

mieszając małemi dawkami, mąkę i wbija się po kolei jajka, 
zużyte. Gotowe ciasto kładzie się do dobrze wytłuszczonej 
gorącym piecu. Tort ten przez długi czas pozostaje świeżym;
Żądajcie książeczki z wszelkiemi przepisami Dra. Oet­
kera w sklepach bezpłatnie, a w razie wyczerpania od

i Dra. Oetkera cukrem „wanilinowym"
Sposób przyrządzania: Masło nagrzewa się 
i ubija na pianę, następnie dodaje się stopniowo cu% 
i cukier w a n i 1 i n o w y Dra. Oetkera. Mąkę miesza *.f; 
z mączką Dra. Oetkera .Gustin* i * proszkiem do piecz* jjl 
.Backin'. Wziąć 1 jajko oraz nieco tej zmieszanej 
i dobrze ubić. Następnie dodaje się do tej masy, ciw 
aż zmieszana mąka i jajka zostaną ~~
formy i piecze 1 godzinę w niezbyt 

podaje się do wina lub herbaty.

Dra, A. Oetkera, Oliwa.
■ > %

£ezsfą$»£€i: jEieeniord fie^mand. Matowvirc «lica 3-&& JPHIesUa nr. 23-
Plotr Kamiński, Król. Huta 

ulica Wolności, róg Sienkiewicza 
SkladK •nfekeji męskiej - Pierw- 

ssoreędny zakM krawiecki.

tliuanai Tylko u nas można do UnflyO I stać najlepiej i najtaniej
■z powodu

Wyprzedaży Zegarków
30% tsniej i najpewniej, bo z pię 
cioietnią gwarancję dostaniesz 
w naszej firmie M Poznański 
Warszawa, Nowy Świat 12. P. K 

O. \v Warszawie Nr. 13.523. 
Zegarki męskie kieszonkowe z 
9.50 w lepszym gat. 10.25 gr. 

Zegarek męski kiesz. bardzo pla­
ski z sekundnikiem zl. 12,50 w 
lepszym gat. 13.75. Zegarek kie­

szonkowy plaski jak nóż, najnowszy fason 
zl. 15.50 w lepszym gat. 21.75. Zegarek 
firmy „Culgma" 17,50. Zegarek klesz. m 
Mozera 18 kamieni zl 20 25. W leoszym 
gatunku 23,25 zł. Zegarek nikj, na rękę 
zł. 15.50. Zegarek nikł. czworokątny ze 
świecącym cyferblatem zł. 17.50, w lepsz 
gat. zl. 19,—,. Zegarek damski, niklowy 

zl. 14.25, w lepsz. gat. zl. 16.25. 
Zegarek damski z perłowej masy dubelto­
wy fantazyjny zl. 18.75 w lepsz. gat. zł. 
20.25. Budzik okrągły, niklowy zł. 11.50, 
w lepsz. gat. zł. 13 15. Wszystkie zegarki 
na kamieniach szwajcarskich, dobrze wy­
regulowane, dajemy gwarancję piśmienną 
na 5 lat — do każdego zegarka dajemy 
łańcuszek niklowy, pozłacany, lub paseczek 
•jgórzany. Kii jen tom z prowincji wysyłamy 
za zaliczeniem pocztowem. Jeżeli nasze 
zegarki nie spodobają się kupującemu, za­
mieniamy na inne- lub przyjmujemy z po­

wrotem.

■ ' - '■

SKŁAD FUTER
firmy

A. BROMBERG
s

Ł6dź, nliea Piotrkowska 81 - Telef. 594 
Poznań, ił. Marcinkowskiego 18, Teł. 8886

iii irtir sir fuirnyJi m Mmów w reteffl gat.
■iw Poznaniu w*. SFEtt hurtowa

Dentosasa do
Wszędzie do nabycia.

Baczność!
Mistrz krawiecki naj­

taniej i najsolidniej wy­
konywa wszelkie roboty 
wchodzące w zakres kra­
wiectwa. Przyjmuje ob- 
stalunki na okrycia mę­
skie i damskie. *

I. Fry i*
Król. Huta, 3. Maja 65

Do sprzedania zaraz

Sili
murowana, 6 pokoi, pół 
morgi ogrodu w ślicznej 

górzystej okolicy.
Czerna

pow. Krzeszowice, Mało­
polska. Rostworowska.

Korzystna okazja kupna I
Za 800 złotych Za 100 złotych
płatnych w 4 ratach, dostarczę każdemu urzędni
kowi, funkcjonariuszowi i robotnikowi, którzy są 
na stałem stanowisku

uötonie i palta no miarę
i gwarantuję za dobry krój i dobre wykonania. 

Wielki wybór materjatów na składzie.

Arthur Karpę, Kotwice
ul. Słowackiego 27 (dawniej Schiilerstr.) 
W domu restauracji „Róg Klasyczny».

Mamieniu*
z wolnym mieszkaniem i z sklepani 
bardzo dogodnych warunkach do spr* 
dania. Rzeźnictwo, piekarnia, interes * 
lonialny i dom z restauracją. Wszys1*“ 
z wolnem mieszkaniem do sprzed ad

Sikora, Katowic*
Sienkiewicza 8-


